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W śród ważnych okoliczności krajow ych 

zw ykły  się pojaw iać ulotne pisem ka polity­
czne. Nie są  też one u nas now ością, bo w ła ­
śnie w czasach najcięższych krajow ych przy­
gód pojaw iała  się ich w ielka mnogość, niosąc 
rad ę  o dobra Rzeczypospolitej. Póki od nas 
sam ych zależał ra tunek , słuszna, że po poi 
sku tylko p isano ; dopiero później, skoro 
w  licznych przeobrażeniach państw  euro­
pejskich losy Polski w iązane byw ały z inte­
resam i obcych rządów  lub m onarchów , za 
częły się ukazyw ać broszury dotyczące Pol 
ski w innych językach . W  obecnej chwili 
z rzadka się podobne pism a ulotne ukazują, 
boć do rzędu ich niepoliczym y tych wszy 
stkich ćw iczeń stylowych, łam ig łów ek  poli 
tycznych i fantazyjnych bez rzeczywistej pod­
staw y utw orów , którem i nas każdego czasu 
każda  em igracya zarzucać zw ykła . Ażeby 
broszura polityczna m iała  w pływ , potrzeba, 
aby ku  widocznym  dąży ła  celom, a  przeto 
musi koniecznie być chw ilow ą, okoliczno­
śc iow ą, dane położenie m ieć przedewszy- 
stkiem  na względzie, słow em  musi być re ­
a lną. D ziałanie broszury dłużej trw a  niż a r­
tykułu  dziennikarskiego, bo broszura szersze 
zak reśla  sobie po le; niemniej jed n ak  d o ra ­
źną być winna.

D la czego do tąd  m ało  zjaw ia się takich 
broszur o jakich tu mówimy, chociaż chw i­
la  tak  jest g o rąca?  Oto, że w ypadki uprze 
deały  m ożność rozw ażnego rozpatrzenia się, 
albo też w p ływ ały  tak  silnie na um ysły, że 
je  roznam iętniały lub gniotły. Broszury poli­
tyczne przeradzały  się przeto niekiedy w 
pam llety lub jerem iady, a le  ostatnie bez wznio­
słości lirycznej.

G dy więcej nam zależy na  tem , abyśm y 
objaśniali obcych co do praw dziw ego na­
szego położenia, aniżeli abyśm y sam i siebie 
oświecać potrzebow ali, bo my dobrze wie- 

co nas dolega i znam y na  palcach le­
piej grzechy nasze, k tóre nam św ieccy k a ­
znodzieje z urzędu w y ty k a ją , aniżeli nasze 
zalety, d la których w yliczania brakuje po­
ch lebców , bo nie m a ich czem w ynagra­
d zać , —  przeto więcej korzyści przynoszą 
d la  kraju  broszury polityczne w obcych 
pisane językach, jak o  przeznaczone głównie 
do ośw iecania bądź opinii publicznej za­
granicą, bądź rząd ó w , a  jednych i drogich

trafny sąd  o nas w ielce przydatnym  nam 
być może.

T ych kilka ogólnych uw ag przyszło nam 
na m yśl po przeczytaniu  broszury, o które, 
tu mówić zam ierzam y, a  takow e nie są  j a ­
koby w rażeniem  po niej pozosta łem , lecz 
raczej w ytłum aczeniem , dla czego p rzed­
staw ia się nam ona jak o  praw dziw ie po lity ­
czna b ro szu ra , i że mimo iż nam w zapa­
tryw aniu się naszem  politycznem  nie wszę­
dzie odp o w iad a , możemy ją  sądzić bez u- 
przedzen ia , jak  mogliśmy ją  odczytać bez 
draźliwości.

Pod  nap isem : „Głos P o laka  o obecnych 
stosunkach w ew nętrznych Austryi “ *) w y­
szła w W iedniu temi dniam i broszura nie­
m iecka, której autor podpisał się głoskam i 
S. M. W yznajemy, że doszliśmy niem al do 
połow y tej broszury, a  jeszcze nie mogliśmy 
się osw oić z m yślą, aby ją  p isał P o lak , a 
to szczególnie d la j e j , że tak  powiemy, 
m esyanicznego pog lądu , który napotykać 
się daje u pewnej historycznej szkoły au 
stryackiej, usiłującej misyą Austryi zastąpić 
w ytłum aczenie jej tw orzenia się i bytu. 
Dla tego c a ła  strona historyozoficzna tę  
broszury jest nam  zupełnie niezrozum iałą; 
bo lubo palec O patrzności widny nam  w ca ­
łych dziejach ludzkości, ja k  w życiu każde 
go z osobna narodu i każdego człow ieka, 
ale widny jest nam  przez w iarę a  nie pot 
skalpelem  historycznej krytyki lub przez 
podchw ytyw anie działań  bożych na gorącym  
uczynku.

Pom inąw szy tę stronę b ro sz u ry , fak ty ­
czne stosunki, o ile nie są nasiąknięte owemi 
pojęciami, k tóre zbyt często spędzają autorfc 
z pola realistycznego, przedstaw ione są bar­
dzo trafnie, m ianow icie t a m , gdzie nace­
chowanym  jest system at początkow any  ma 
rnfestem wrześniowym . B raku je  tylko w b ro ­
szurze tej naznaczenia stosunku Węgieif. 
W ygodnie sobie au to r urządził, omijająfc 
kw estyę w ęg ie rsk ą , ja k  gdyby trak tu jąc  
„ obecne stosunki w ew nętrzne A ustryi" m o­
żna by ło  zbyć kwestyę tę ogólnikiem po ­
żądanego jej rozw iązania. Mimo tego jednak  
braku, jest w tej broszurze rozleglejszy po­
gląd polityczny, aniżeli w tuzinkowych re ­
ceptach lekarzy  po litycznych , którzy jC 
przepisyw ali podług znanych wzorów, b ra­
nych n a  przem ian w rew olucyi francuskiej, 
parlam entaryzm ie angielskim  lub despotyzm ie 
moskiewskim.

A teraz niech nam  wolno będzie przyto­
czyć niektóre spostrzeżenia autora, nie dla 
^oparcia naszego powyżej sądu, lecz d la o- 
tazan ia , iż au to r pod w ielu względam i 
ugodził w sam  rdzeń myśli politycznej, 
którą obecny gabinet pow ołany jest w yko­
nać, a  o ile w ykona, o tyle ocali m onarchię

*) Stimme eines Polon tiber die gegenwfirtigen in- 
noren Verhaltnisse Oesterreiohs von 8. M. — Wien
1865.

austryacką  od politycznego upadku a  ludy 
jej od socyalnego rozstroju.

Pierw szy ustęp broszury zajmuje się zby- 
tecznem , ja k  m niem am y, a dyalektycznem  
uspraw iedliw ieniem  przejścia z konstytucyi 
lutowej do m anifestu w rześniow ego. D ale 
zaś c z y ta m y :

Obrońcy systema centralistycznego w obawie o 
utrzymanie tej konstytucyi, w której się teraz tak 
aagle rozmiłowali, usiłują wyzyskać również dzi 
siejszy zamęt idei, podając w podejrzenie zwo 
lenników teraźniejszego systemn bądź jako fede 
raiistów, bądź jako okrytych absolatystów. Zwa­
lając tym sposobem na tych zwolenników niechęć 
biórokratów i liberałów, mają nadzieję zbicia icb 
z toru bardziej jeszcze, przedstawiając ich jako 
przeciwników niemieckości. Tak więc wciągnięto 
umyślnie niemieckość w wewnętrzną kwestyę 
austryacką — i przedstawiono ją  jako przeciwień­
stwo innych narodowości, aby Niemców austry- 
ackicb przeciw innym narodowościom w Austryi 
podniecać.

A utor chcąc się okazać w tej w alce 
w spaniałom yślnym , przyznaje narodow ości 
niem ieckiej w  Austryi praw o przew ództw a, 
hegemonii —  a  i to rów nież kazało  nam 
podejrzyw ać w  nim Niem ca. Niech spyta 
Węgrów, czy się w zaparciu  siebie tak  da 
leko ja k  on posuną. D opiero w dalszym 
ciągu broszury widzimy silenie się autora, 
aby się z tej ofiary dobrow olnej uspraw ie­
dliwić. Ofiara to nie szczera, bo jakby  się 
uam  zdaw ało , m a ona tylko u łatw ić  bro­
szurze przystęp do za tw ardziałych  serc tych 
którzy d ługie  faktyczne panow anie niem iec 
kości w  ca łe j Austryi wzięli za przynale­
żny sobie przywilej. Pozw ala też au to r na 
tę p rzew agę , a le  o tyle jedynie, o ile ona 
tęsknym wzrokiem  nie spogląda ku F ra n k ­
furtowi. A ustrya au tora  m a być specyficznie 
austryacką : ani niem iecką, ani czeską lub 
m adziarską, a  z Niemcami m a m ieć tylko 
wspólność kolei, targów  handlowych i wina 
reńskiego.

Ależ zapy tać  się godzi, czy rząd austry- 
acki przystałby na tak ą  w yłączność, któraby 
ziściła plan hr. B ism arka w ykluczenia Au­
stryi z N iem iec? A utor mniema, że W iedeń 
utrzym ałby się jak o  stolica m onarchii; p 
Bismark zaś sądzi, że sta łby  się nią Peszt 
p. Palack i naznaczyłby jej P ragę jak  za Ce­
sarza K arola V. Straszy on rząd  napływ em  
nowo-niem ieckiej ku ltu ry , pełniącej służbę 
rew olucy i; w ięc radby  odciągnąć Niemców 
austryackich  od wspóluictwa z resztą N ie­
miec i każe im poprzestać na ich prowin- 
cyonalnem  stanow isku. Ażeby to m ogło n a ­
stąpić, należałoby  Niemcy austryackie  pod­
dać innonarodow ej przew adze a  nie przy­
znaw ać im hegemonię. Tego jednak  żaden 
rząd w Austryi nie podejm ie się, choćby 
naw et najbardziej węgierski.

Jeden z obszerniejszych ustępów broszury 
poświęcony jest ow em u w yw odow i historyo- 
zoficznemu, o którym  na wstępie w ypow ie­
dzieliśmy zdanie nasze o tyle tylko, o ile 
nam potrzeba było, aby go zanegować. Tu

nadm ienim y to jeszcze, że a u to r tym wyż 
szym charakterem  misyjnym cesarstw a chcia 
zastąpić realistyczny charak te r dzisiejsze, 
Austryi jak o  jednego z m ocarstw  europej­
skich, poddanego koniecznościom  rów now a­
gi politycznej.

Najw yborniejszym  ustępem broszury jest 
ten, który  rozbiera skutki i następstw a józe 
fińskiego systemu i dow odzi, iż mimo ró 
żnych przem ian, p rze trw ał on dotąd, różnt 
tylko przyw dziew ając na się szatę. System ten 
stw orzył b ió rok racyę , pseudo-liberalizm  i 
cen tralizacyę , a  owoce jego zb ie ra ła  Au­
strya w ciągłych niepow odzeniach zew nątrz 
i w ew nątrz. Sam orząd i autonom ia krajów  
koronnych jedynem  są antidotum .

W tem przeobrażeniu naznacza au to r Gali- 
cyi n iepoślednią rolę, uw ażając ją  za czyn­
nik bardzo potężny już przez sam ą siłę 
konserw atyw ną, k tó ra  w niej spoczyw a, jako  
w kraju  broniącym  swych tradycyj, języka, 
narodow ości i religii. D om aga się przeto dla 
Galicyi języka polskiego bezw arunkow o w 
szkole i urzędzie bez w yparc ia  z nich języ­
ka niem ieckiego jako  w ęzła  łączącego orga­
na k rajow e z naczelnym  rządem . Ale obok 
tego niepodziela w ypow iadanego często zda­
nia o potrzebie m inistra polskiego d la  Gali 
cyi przy rządzie centralnym  w W iedniu.

C a łą  adm inistracyjną w ew nętrzną siłę  p ra  
gnie au to r skupić w  autonom icznych organach 
i instytucyach narodow ych , a  praw odawczy 
w sejm ach, z którychby delegacye nieliczne 
w W iedniu zbierane u k ład a ły  ogólny budże1. 
raństw a. P arlam entaryzm  jest w strętny au ­

torow i broszury; dla tego tłum aczy on b łę ­
dne pojęcie na  sta łym  lądzie E u ropy  owych 
paktów konwentów, k tóre sta ły  się podstaw ą 
-'•stąpienia na tron angielski dom u Oranii. 
Inicyatyw ę p raw odaw czą  zastrzega autor 
w ładzy cesarsk iej za pośrednictw em  rady  
Stanu, której now e urządzenie winno do no­
wych jej atrybucyj być zastosowanem . Ale 
obok tego zgrom adzenia delegatów  prowin- 
eyonalnych, nie rozum iem y, jak ie  m a mieć 
znaczenie i jak i cel senat przez autora 
zalecany.

Mniejsza jednak  o form y organizacyjne. 
Nie projektów  nowej konstytucyi u autora 
szukam y, lecz myśli zasadniczych w ypow ie­
dzianych z jasnością i dosadnością, a  te 
myśli, jeśli nas nie godzą z wytkniętemi 
rrzez nas powyżej usterkam i, to każą nam 
o nich bez m a ła  zapom nieć.

Jest w tej broszurze i panslaw izm  dotknięty. 
O dpycha go autor, lecz nie lęka się go by­
najm niej, jeżeli indyw idualności narodow e 
znajdą zaspokojenie swoich potrzeb u siebie, 
)o w tedy nie będą og lądać się za obcemi 
bogami, choćby one w sąsiedztw ie cześć 
odbierały. Tylko nie należy, aby  w łasne  ich 
bogi w  poniew ierkę by ły  podaw ane.

Część literacko-artystyczna.

O POTRZEBIE PISM CZASOWYCH
poświęconych wyłącznie 

przyrodoznawstwu krajowemu,
tudzież

badaniom historycznym i starożytniczym.

(Ciąg dalszy).

W eodopiero wydrukowanej rozprawie prof. Dra 
Nowickiego: Przegląd prac dotychczasowych o krę­
gowcach galicyjskich, zamieszczonej w niewydanyin 
jeszcze Roczniku Tow. nauk. krak., najdzie czy­
telnik bardzo wiele zapytań odnoszących się do 
zoofenologii i oczekujących na odpowiedzi, np.

o) Jakie zwierzęta kręgowe (ssaki, ptaki, płazy, 
ryby) najdują się w dostrzeganym obrębie, i któ­
re z nich przeważają ilością nad innemi? czy zni­
kają które gatunki wskutek prześladowania lob 
z innych priyrzyn lub czy pojawiają się towe do­
tąd nie widziane i w jakich okolicznościach, np. 
ptaki przy rozmnożeniu się myszy i owadów ? czy 
bóbr żyje jeszcze gdzie w kraju? czy i gdzie 
szczur zwyjczajny (Mus rattus) ustąpił zupełnie 
przed szczurem wędrownym (Mus decumanus) lub 
dopiero zmniejsza się? czy kozice (Antilope ru- 
picapra) i perewiaski (Mustella sarmatica) żyją 
w Bukowinie? odkąd i dokąd napotyka się suseł 
falisty (Spermophilus dtillus) i suseł kroplisty 
(Sperm, guttatus), tudzież chomik (Cricetus frumen- 
tarius), u ludu w wielu okolicach ziemnym pieskiem 
zwany? czy w jakiej okolicy nie ma stałych i cha­
rakterystycznych odmian znanych gatunków pła­
zów?

h) Na jakich miejscach przebywają przeważnie

IORESPOIDEICYA GZASD.
Lwów 5 grudnia.

-+- Działalność sejmu coraz się więcej rozga­
łęzia; nie ma posiedzenia, aby trzy, cztery wnio­
ski wysokiej częstokroć ważności niebyły złożone 
do laski marszałkowskiej. Takiemi były na prze- 
szłem posiedzeniu wniosek obowiązkowej assekura- 
cyi dla włościan; dzisiaj znów wnioski o zapro­
wadzenie kBiąg hipotecznych dla gruntów wło­
ściańskich i miejskich realności.

Nie pomyliliśmy się tedy, kiedy w uwagach oso­
bno zamieszczonych w Czasie przewidywaliśmy, 
że teraźniejsza kadeneya będzie musiała zstąpić 
na dno kwestyj rdzennych, sięgnąć aż do funda­
mentów spółecznycb, że będzie miała zadanie wzm< - 
cnienia i silnego nawiązania organizmu suółeczne 
go, który z tylu i tak różnorodoycb przyczyn 
osłabł i chromał.

Z pociechą serca patrzymy, jak kwestye te za­
sadnicze, te potrzeby i niedostatki, które tyle w .bu­
dziłyby niebezpieczeństw, gdyby nadal zaradczych 
nieprzedsięwzięto środków — jak kwestye te dziś 
są stawione przed reprezentacyą kraju, która ża­
dnym już względem niejest zwracana w inną stronę 
od tej organicznej pracy, — a nawet miasto utru­
dnień, znacbodzi zachętę i pomoc w obecnym sy- 
stemacie ludzi stojących u steru.

Kwestya gminna Btanowi główne ćentrum całego 
szeregu tych spraw spółecznycb poruszonych, a 
których bliższe opracowanie rozerwało prawie całe 
koło poselskie na osobne komisye i wydziały. 
Komisya głodowa, wydziały administracyjny, pra­
wny, petycyjny, funduszowy i edukacyjny, komi­
sya gminna, nowa komisya dla projektu hipoteki 
i jeszcze kilka mniejszych kółek i komisyj rozer­
wało między siebie cały zasób pracujących i intelli- 
gentniejszych ludzi. Jednak w wyborach do ko* 
misyj trzymano się tutaj zasady, aby i posłów 
włościan powoływać do kółek, dla tem lepszego 
ich obznajmienia z tokiem spraw, a właściwie 
wskazania im, ile to potrzeba światła i pracy, aby 
podołać zadaniu posła.

Przeto działanie sejmu znika z powierzchni o- 
brad jawnych i mknie w głębi komisyj specyai- 
nych, a ich prace, ich pośpiech i osilność stanowić 
jędą o rozleglejszem spełnieniu obowiązków pod­
jętych przez sejm.

Komisya gminna wybrała sobie przewodniczą­
cym hr. Agenora Gołuebowskiego i we czwartek 
ma odbyć się pierwsze posiedzeaie, które jak 
z dyskusyi wiadomo, będzie przystępne dla wszyst­
kich posłów w niej nie zasiadających, a zatem 
ua pól jawne.

Na dzisiejszem posiedzeniu przypadł wybór se­
kretarzy: pp. Grocholski, br. Lud. Wodzicki, Fr. 
PaszKowski i Kuczyński zostali wybrani.

Jest to nader ważna funkeya, a u nas, gdzie 
pomimo projektów i prowizoryów regulaminu nie 
jest tenże zbyt przestrzeganym, wielkiej przy tomności 
a zarazem taktu wymagająca.

Hr. Golucbowski po kilkodniowej słabości poja­
wił się znów dziś w Izbie.

Waśń z Rusinami zdaje się coraz więcej łago­
dnieć, bo w istocie ta waśń jedyne już tylko zna- 
ehodzi pole w kwestyi językowej; kiedy się w tej 
mierze jakąś postawi zasadę i konsekwentnie ją  
zastosuje, to kwestya ruska w dzisiejszem położe­
niu ze stanowiska kwestyi politycznej znijdzie, a 
pozostanie do czasu jeszcze agitacyą spółeczną. Po­
czucie to jest u strony przeciwnej, byleśmy tylko 
nie wywodzili sami tej kwestyi i nadawali jej to 
znaczenie, jakie w obecnem położeniu straciła.

Utylitarzyści w sejmie, powiedzieć możemy, są 
jórą, bo samo położenie rzeczy, sam bieg spraw

lub stale rozmaite gatunki zwierząt kręgowych? 
ku której części świata zmiejsza lub powiększa się 
mnogość tego lub owego zwierzęcia? czy jaki ga­
tunek na całej przestrzeni kraju naszego jest za­
równo liczny lub też rzadki, albo czy tylko tu i 
owdzie najduje się i jak licznie? czy w jakiej o- 
kolicy nie staje zwierząt gdzieindziej pospolitych, 
j ik  np. w dolinie ojcowskiej niema wróbla? które 
gatunki ssaków trzymają się równi i wzgórzów 
Tnb gór, a na tych jak wysoko się posuwają? czy 
tylko do wysokości lasów bukowych lub aż do 
górnej granicy smreczyn, albo też czy naj- 
dują się w kramach kosodrzewu lub grzbietu, czy­
li w tak zwanych halach, oraz czy tylko w je­
dnej lub w kilku z tych krain i w których napo 
tkać je można ? na jakich miejscach przebywają 
przeważnie rozmaite gatunki ptaków? czy ua łą­
kach, oiwacb, pastwiskach, bagnach, skałach 
i jakich? czy nad wodami, na stawach, w o- 
grodach, lasach i jakich? w zaroślach suchych 
czy nadrzecznych, w sitowiu, oczeretaęh itp.;? czy 
zmieniają miejsce pobytu.i dlaczego? gdzie usta­
ją  jedne a występują inne gatunki? które gatunki 
ryb przechodzą z większych rzek do mniejszych i 
dla czego?

c) Co do sposobu życia : Które gatunki zwierząt 
kręgowych ciągle lub w pewnych okresach i w pe 
woych okolicznościach okazują się szkodliwemi i 
w jaki sposób? jakie są w tej mierze uprzedzę 
nia prowadzące do nierozważnego wytępiania nie 
raz najpożyteczniejszych zwierząt, jakiemi są np. 
krety, jeże, nietoperze, ślepuszonki, przez niezna 
jomość rzeczy miane za myszy, tudzież wielo pta 
ków i prócz żmii, jedynego jadowitego węża u nas 
wszystkie inne płazy? którym gatunkom płazów 
bezzasadnie przypisują szkodliwość i jadowitość i 
czy to prowadzi do nierozważnego ich wytępiania? 
czy i do jakich guseł używa gmiu płazów? czy 
zdarzają się udowodnione wypadki choroby spo­
wodowanej ukąszeniem gadu? jak lud nazywa

miejsoowo rozmaite gatunki ptaków? kiedy zapa 
dają w sen zimowy i ocucają się na wiosnę pła­
zy i ulegające temu zjawisku ssaki? czy z pta­
ków uważanych za osiadłe nie wynosi się który 
na zimę z miejsca swego pobytu? czy który z pta­
ków zwykle tylko latem u nas bawiący nie pozo­
staje także czasem lub stale przez zimę, a odwro­
tnie czy niektóre z przybywających do nas na zi­
mę nie pozostają też na lato dla gnieżdżenia się? 
czy który z ptaków w ciągu wiosennym i jesien­
nym zwykle tylko przelatujących przez nasz kraj 
zatrzymuje się u nas na czas dłuższy? czy nie 
zalatują czasem, kiedy i gdzie, z południa lub 
północy ptaki u nas wcale obce i czy pojedynczo 
iub tłumnie? w którym dniu i miesiącu ptactwo 
przelotne zaczyna opuszczać miejsce zwykłego po 
bytu i wracać do niego? jak  długo trwa ciąg? 
jakie różnice zachodzą między ciągiem wiosen­
nym a jesiennym ptactwa wogóle, oraz między od­
lotem i przylotem tego samego gatunku w prze­
ciągu kilku lat?

d) Kiedy parzą się zwierzęta kręgowe? kiedy 
rodzą młode? kiedy, gdzie, jak i ile razy do ro­
ku ścielą ptaki gniazda? kiedy niosą ja ja ? jak 
długo je wysiadują? kiedy się pierzą? raz czy 
dwa razy do roku? jak długo trwa rozwój mło 
dych u płazów?

e) Co£do użytku: Czyli i w jaki sposób obraca 
ją się na pożytek gospodarski, przemysłowy lub 
lekarski zwierzęta w dostrzeganym obrębie? gdzie, 
na jaką stopę i z jakim skutkiem odbywa się po­
rządny chów zwierząt swojskich i dzikich?

Niektóre inne dostrzeżenia wymagają przyrzą­
dów, ale bardzo postych i niedrogich. Takiemi są 
na przykład:

a) Zapiski stanu czyli wosokości wody na więk­
szych rzekach, jakiemi są np. Wisła, Biała, So 
ła, Koszarawa, Skawa, Raba, Duuajec, Białka itd. 
W tym celu byłoby dobrze, gdyby kilka osób mie­
szkających w pobliżu rzek w pewnej od siebie

odległości, kazawszy poprzednio wbić do rzeki 
w miejscu stosownćm pal z podziałką na stopy i 
cale, według niej zapisywało stan wody. Takie 
podziałki najlepiej umieścić przy moBtach na stro­
nie przeciwległej prędowi wody, a więc na Sole, 
Skawie, Rabie itp. na północnej stronie mostów. 
Takia miejsca byłyby np. dla Soły Rajcza, Ży­
wiec, Kobiernice, Oświęcim: dla Skawy Spytko­
wice pod Jordanowem, Jordanów, Sucha, Wadowi 
ce, Zator; dla Raby Raba wyżnia, Pcim, Myślenice, 
Chełm, Ujście solne; dla Dunajca Poronin i Cho­
chołów, Nowy-Targ, Krościenko, Sącz, Wojnicz 
lub Zbyltowska góra i Gręboszów, itd.

b) Zapiski wysokości spadłego śniegu, a za 
tćm nie ilości wody spadłej ze śnigiem. W tym 
celu deska przynajmniej dwa łokcie szeroka i ty­
leż długa umieszcza się poziomo, nie wyżej, jak 
łokieć od ziemi, w miejscu wprawdzie otwartćm, 
ale od panujących w tej stronie wiatrów, któreby 
zwiewały opadły śnieg, zaełonionćm. Laseczka 
do trzech stóp wysoka, prostopadle w środku de- 
szki umocowana i na cale podzielona pozwoli z do­
kładnością oznaczyć wysokość spadłego śniegu. 
Rozumie się, iż deska omiata się, skoro ścieg u- 
stał padać. W miejscach od mieszkań odległych, 
w edolinach międzygórskich, na łąkach i polanach 
wśród lasów lub po górach leśni i gajowi za po­
mocą drążka na stopy i cale nakarbowanego wy­
sokość spadłego śniegu oznaczać i trudniącym 
się zapisywaniem tych szczegółów donosićby mo­
gli-

Do czynienia spostrzeżeń klimatologicznych nie­
zbędne są dokładne narzędzia, mianowicie baro­
metr (najlepiej dwhramienny z termometrem), 
psychrometr, deszczomiar, chorągiewka do ozna 
czenia kierunku i mocy wiatru iozonometr; do o- 
znaczenia dokładnego pochyłości boków gór, na­
chylenia warstw skał, mocnych prądów wody po 
trzebny jest stósownie urządzony kątomiar Dołą­
czony z libelą.

Wprawdzie w każdym niemal] dworze i prawie 
ua każdej plebanii można się spotkać z barome­
trem lub termometrem. Szkoda tylko, te  te na­
rzędzia do czynienia za ich pomocą dostrzeżeń 
klimatologicznych wcale nie są przydatne, zarówno 
jak oznaczenie wysokości drzew, gór, roślinuności 
na nich na oko, kierunku wiatru według zardze­
wiałego kurka na dachu albo zgoła na oko. Do­
bry barometr i termometr każdemu agronomowi 
wielkie oddawać może posługi, a zatem jako ka 
żJemu większemu gospodarzowi niemal koniecznie 
potrzebne, wszędzie najdowaćby się powinny; ro­
zumie się atoli, że dobroć barometru nie polega 
na potężnej skazówce ruchomej, wędrującej od 
pogody stałej do zmiennej, potem do deszczu, 
wreszcie do burzy, i znowu na powrót. Otóż taki 
prorok zawieziony raz z Krakowa w góry z nie- 
małem zadziwieniem właściciela przy najpiękniej - 
szej pogodzie bjłj w kwaśnym humorze i wska­
zywał powietrze zmienne, a gdy to powietrze rze­
czywiście poczęło się zmieniać, u niego już padał 
deszcz, itd. Takie tedy barometry, niemniej ter­
mometry bez podziałki na dziesiętne części sto­
pnia, lub) kurek na dachu, chcący być anemo- 
metrem, w nauce tyle mają wiary, co prognostyki 
kalendarzowe i niektóre inne rzeczy. Przecie do 
osiągnięcia bardzo dokładnych wypadków umie­
jętnych klimatologicznych wystarczyłoby, gdyby 
aaprzykład przynajmniej w każdym dekanacie 
w jednem miejscu, w równinach nawet na dwa 
dekanaty w jednem miejscu, w górach zasię tu i 
owdzie gęściej, miano wszystkie narzędzia potrze­
bne do czynienia stałych dostrzeżeń meteorologi­
cznych ; indziej do czynienia dostrzeżeń fito- i too- 
fenologicznycb, wystarcza psychrometr i ombro- 
metr, a w górach prócz tego należycie urządzona 
chorągiewka wskazująca kierunek i moc wiatru.

(Dalszy ciąg nastąpi.)
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i zwrot umysłów domaga się pracy i jej owoców, ma prze* Prusy .Danii części Szlezwiku mówiącej 
a nie czczych szermierek i daremnych wysileń. językiem duńskim. Francy a nie mogła opuścić 

Kilka petecyj z kraju o zmianę ustawy wybór- dawnej sprzymierzeńczym i uświęcić gwałtu naru- 
czei zauważyłem, aźe tylko z małych miasteczek, szającego zasadę narodowości. Gdyby dwórpocz- 
czyiby to więc był jedyny niedostatek naszej ustawy damski zerwał * Rosyą i podpisał na warunek
w y b o r c z e j ,  owa niedostateczność reprezentacyi miej mający na celu Damą, Napoleon III me byłby
bImai? I się zapewnie stał .przemysłowcem".

J Uznanie jedności włoskiej przez związek celny
niemiecki następuje w skutek wpływu i namowy 
Francyi. Obraza, której mogła z tego powodu do­
znać Austrya, została zneutralizowaną przez p > 

— r Tutejsze sfery rządowe sprawy adresowej życzkę i podróż marszałka Mac-Mahona, której 
dyskusyi w sejmach nad patentem wrześniowym pomimo ogólnych zaprzeczeń, dają zawsze chara 

bynajmniej nie traktują tak seryo, jakby to cbcia- kter polityczny. Francyi idzie wiele, aby Austrya 
ł/w m ów ić w swych czytelników tutejsze organa uznała jedność Włoch, a do tego skłoni ją  z cza- 
centralistyczne, które może w duchu same są o tern sem uznanie rzeczonej jedności przez Niemcy. Sto- 
przekonane. W pałacu ministerstwa stanu spodzie- sunki między Francyą a Austryą Bą dobre. Afom- 
wauo sie po rozgłośnej konferencyi parlamentar tor wieczorny donosi, że układy o traktat handlu 
nej, na której centraliści ułożyli wspólny program wy między temi państwami będą prowadzone w 
postępowania, innej opozycyi, innego oporu. Oba Paryżu, lecz że traktat zostanie podpisany w Wie 
Siano się nie na żarty, iż krytyka aktów wrze dniu. Traktat obejmie wszystkie interesa, nawet 
śniowych nie ograniczy się do oschłych doktryner- żeglugę i atrybneye konsulów Monitor ^ c z o r n y  
skich wywodach, lecz przystąpi do wytknięcia ich dodaje, że układy handlowe Austryi z Anglią ihcć 
następstw w praktyce. Jakoż wobec postępowania przerwane, mają dojść do skntku i poprowadzić
niektórych członków b. komisyi kontroli długu pu- do traktatu.
blicz. z Rady państwa, wobec oświadczenia niektó Chodzi pogłoska, że br. Rotszyld skompromito- 
rych członków lewicy sejmowej, będących zarazem wany przez hr. Bismarka myśli zrzucić się z kom 
wysokimi urzędnikami i wobec innych objawów, na sulostwa austryackiego w Paryżu. Irndno w to 
których nie brakowało, obawy ministerstwa uznać na - - bnn<mln; . twn ds 
leżało za słuszne. Wówczas to przesunęła Bię w mi 
nisterstwie myśl rozwiązania tych sejmów krajowych 
któreby z systematyczną występowały opozycyą, a 
ewentualność takowa, jak was zapewnić mogę, li 
czyła zwolenników w gabinecie; na to atoli zga 
dzali się wszyscy, iż do rozwiązania przystąpić nale­
ży dopiero w ostatniej chwili, to jest w razie syste­
matycznej a stanowczej opozycyi sejmów. W ża­
dnym zaś razie postanowiono nie iść za przykła 
dem Szmerlinga, który za cień opozycyi rozwią­
zał sejm dalmacki.

Lecz do tej chwili ministerstwo samo miało już 
najlepszą sposobność przekonania się, iż wszelkie 
obawy były płonne. Okazało się, iż zbyt wysoko

Bismarka myśli zrzucić się z kou 
to. Trndi

uwierzyć, rzeczone bowiem konsulostwo daje mu 
Paryżu charakter dyplomatyczny. Wyszła to na 

miętna broszura przeciw pożyczce austryackiej. 
Przypisują ją ambasadzie pruskiej.

Sprawa pojeduauia ks. Napoleona z Cesarzem 
jeszcze się nie skończyła. Książę domaga się od 
Cesarza przyjacielskiego bileciku i oddalenia marg. 
de la Vallete, którego uważa za swego osobistego 
nieprzyjaciela. Nie sądzę, aby te warunki były 
stanowcze. Panuje przekonauie, że zgoda zostanie 
przywróconą i że ks. Napoleon obejmie prezyden- 
cyą wystawy paryskiej. Księstwo Napoleonowie 
przybyli dziś ze Szwajcaryi do Tulonu, 
nocy staną w Paryżu.

Marszałek Randon nie może znieść zmniejszenia

dziś w

ceniono tę zorganizowaną opozycyę tak zwanego kadr pułkowych i zamierza władzę opuścić. W tycb 
„stronnictwa konstytucyjnego". Dyskusya adreso• |dniach zebrała się u niego rada ministrów. Biorą
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wa oświeciła w tym względzie sfery rządowe. Do 
ktrynerskie wywody z okazyi zawieszenia pa- 
tenta lutowego i Rady państwa wtedy tylko mia­
łyby większą doniosłość, gdyby w konkluzyi za­
wierały wyraźnie sformułowane, do urzeczywistnię 
nia możliwe propozycye, gdyby stawiały pewne 
wybitnie określone żądania, a wreszcie, gdyby w 
jednozgodnem brzmieniu przyjęte zostały przez 
wszystkie sejmy krajów niemieckich monarchii 
Atoli żaden z tych warunków systematycznej a gro­
źnej opozycyi nie spełnił się. Motywa dołączone 
przez sejmy centralistyczne i autonomistyczne do 
wniosków adresowych są wprawdzie dość zgodne, 
ale już konkluzye z takowych wcale są odmienne,
Bo gdy jeden sejm pragnie powołania Rady ści 
ślejszej, drugi Rady państwa już bez bliższego o 
kreślenia, pełnej czy też ściślejszej, do zbadania 
propozycyj poczynionych przez sejmy Węgier i 
Chorwacyi, trzeci sejm pragnie tylko konstytucyj 
nego traktowania tych zalitawskich propozycyj, a 
więc nie co innego, jak tylko tego, co zapowiada 
i przyrzeka manifest z 20 września.

Postępowanie tak oględne centralistów w saj 
mach krajowych dostarcza — tak twierdzą przy­
najmniej w ministerstwie — punktu wyjścia do 
dalszych układów i trauzakeyi, a uwalnia rząd od 
nader przykrej okoliczności, od rozwiązania sej 
mów krajowych. Gdyby nie dziennikarstwo cen­
tralistyczne, które w namiętnem swem postępowa 
niu do więcej ccntralistyczsego zmierza krosu, u l  
ów, który sobie był wytknął sejm dólao-austry 
acki, a nie miarkowane żaduemi względami w 
swej polemice z orgauami czoskiemi i węgierskie 
mi stan rzeczy coraz więcej wykrzywia w opinii 
i rozdział zawsze odnawia, ta opozycyą centrali- 
styczno-autonomiczna wcale uie byłaby dla rządu 
tak niepożądaną jako przeciwwaga pretensyj wę 
giorskich, gdyż nie można twierdzić, aby w mi­
nisterstwie z tą otuchą oczekiwano rezultatu sej­
mów za Litawą, jaką żywi tutejsze dziennikar 
stwo pólurzędowe.

Rezultat wyborów do sejmu węgierskiego jest, 
co najmniej, wątpliwy. Stronnictwo rezolueyoni- 
stów * r. 1861 nie rozrządza wprawdzie nawet 100 
głosami, ale i ta frakeya stronnictwa Deaka, od
której rząd mógłby się spodziewać popierania tran i P ro iek t rządow y do ustaw y  
zakcyi pod pewnemi warunkami, bynajmniej nie m  - u. w •
jest liczebnie przeważną. Reszta z 344 depntowa dla królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielk. Księ- 
nych, których liczy sejm węgierski, oscylluje mię stwem Krakowskiem względem urządzenia gmin 
dzy dwoma prądami powyższomi, tak, iż nawet I względem ordynatyi wyborczej dla gmin 
Deak, nie chcąc skompromitować swego stan - Zgodnie z uchwałą se jm u  krajowego Mego Ki ó 
wiska — stanowiska naczelnika większości—strzegł iestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem księstwem
sie Dilnie aby nie stanął po stronie uch wał, które slrou- Krakowskiem, ustanawiam na mocy ustawy z dnia
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to za zuak, że chwila oddalenia się marszałka 
jest bliską.

Gwałtowne a nawet obcesowe wystąpienie Au 
glii w obronie Chili, znamionuje postępowania 
lego handlowego narodu. Anglia włożyła kapitały 
w miejseowe kopalnie miedzi i dla tego tak broni 
rzeczypoBpolitej chilijskiej. Hiszpania obraca się 
biegle w tym interesie, i panuje tu pewność, że 
przy pomocy Francyi wyjdzie z niego bez szkody 

Sikcle odebrał ostrzeżenie za artykuł p. Forge, 
w którym wyrzucano rządowi odmówienie pozwo­
lenia na dąlBze odczyty wykładane w sali Bar 
thelemy na korzyść wygnańców polskich. Ostrze 
żenie utrzymuje, że jeżeli rząd odmówił pozwolę 
nia, to dla tego, że odczyty te zamieniały się 
manifestacye obracane przeciw niemu.

Tegoroczny obchód dnia 29go listopada ogra 
niczył się na nabożeństwie i kazaniu w kościile 
Wniebowzięcia. Zebrań i mów nie było.

Francya i Anglia znoszą się z Bobą w przewi 
dzeniu nowych wypadków w Grecyi, nawet, jak 
mówią, odjazdu nowego króla i powrócenia da 
wnego. Anglia była autorką ucieczki Ottona 
dała Grecyi króla ze szrej ręki, ale utrzymać go 
na tronie nie jest w stanie, mając przeciw sobie 
wpływy Francyi i Rosyi.

Wczoraj umarło na cholerę w Paryżu tylko 
osób.

Po tygodniowem zabawieniu w Compiógne, kró­
lestwo portugalscy mają przybyć do Paryża i mie­
szkać w tuileryjskim pawilonie Marsan. Odjadą 
oni do Lizbcny dopiero w końcu grudnia. Widać, 
że wszystkie dawniejsze pogłoski o pośrednictwie 
tegoż królestwa między Włoohami a Rzymem speł 
zną na niczem. Królestwo nie mają się udać do 
Rzymu.

Mylnem jest, aby Włochy gromadziły znaczne 
siły nad granicami państwa papiozkiego.

Br. Bmlberg znajduje się obecnie wCompiógnJ, 
ale tego razu bez żony.

Mówią zoowu o przybyciu carowej do Nicei i 
małżeństwie księcia Hamberta z księżniczką Lunch- 
tenberską, która znajduje się we Florenoyi.

nictwo tranzakcyi powzięło niedawno na zebrania a 
br. EotvOsa. Nawet gdyby 69 członków sejmu przy 
byłych z Siedmiogrodu a 33 z Chorwacyi, stanęło 
bez wyjątku po stronie rządu, co nie jest wcale 
jeszcze pewnern, nie małe i tak jeszcze rząd czekają 
trudności. Musi on postępować z największą bacz­
nością, aby z zastępu członków bez wybitnego pro- 
gramatu tylu pozyskać stronników, iżby w tej ka 
denoyi przynajmniej dyplom inauguracyjny mógł

5 marca 1862 do 1. 18 Dz. pr. p. załączoną usti 
wę gminną wraz z przynależaym regulaminem w, - 
borczym dla gmin, i rozporządzam jak następuje:

Artykuł 1.
Niniejsza ustawa gminna i przynależny reguła 

min wyborczy, obowiązuje oprócz stołeczoego mia 
sta Lwowa i miasta Krakowa, wszystkie gminy 
Mego Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem

być osiągniętym, nie mówiąc już o załatwieniu iu-jks. Krakowskiem, dla których osobne statuta wy- 
nych kwestyj prawa publicznogo. Otóż opozycyą | dane nie zostaną

sejmach w granicach dotychczasowych od­
daje rządowi nawet pewną przysługę, gdyż teraź­
niejszemu ministerstwu nadaje barwę przyjażuego 
Węgrom, a tern samem jedna mu umysły za Li 
tawą.

N. Pan przyjmował wczoraj na posłuchaniu br 
Hellenbachs, jednego z najznakomitszych członków 
przybyłej deputacyi chorwackiej,

Artykuł II. 
ustawy stają się obowiązującemi
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gminy miejscowe istnieć przestały, jednakie tylko 
za przyzwoleniem reprezentacyi powiatowej i za 
loprzedniem porozumieniem się co do posiadania i 
iży tkowania swej własności, równie jak swych za­
kładów i funduszów.

Połączenie takie gmin nie może nastąpić prze­
ciw ich woli.

Rozdzielenie.
3. Dwie lub więcej osad, połączonych w je­

dną gminę miejscową, mogą po wysłuchaniu re­
prezentacyi powiatowej w drodze ustawy krajo­
wej być rozłączone i ukonstytuowane jako samo- 
stne gminy miejscowe, jeżeli każda z gmin, w ta­
li sposób utworzonych, sama przez się posiada 
środki do dopełnienia zobowiązań, wynikających

przekazanego zakresu działania. (§ 28).
Przed takiem rozłączeniem musi jednak nastą­

pić zupełny rozdział tak wspólnego majątku i do 
łra, jakoteż wspólnych ciężarów.

Zmiana granic.
4, Do zmiany granic miejscowej gminy, przy- 

ezem gmina jako taka nie przestaje istnieć, po­
trzeba oprócz oświadczenia politycznej władzy kra 
jowej, że taka zmiana ze względów publicznych 
żadnej nie ulega trudności, także przyzwolenia re­
prezentacyi powiatowej.

Wyłączenie.
§ 5. Każda nieruchomość należeć muBi do związ­

ku pewnej gminy miejscowej.
Wyjątek stanowią:
1) na mieszkanie, albo tylko na czasowy pobyt 

cesarza i najwyższego dworu przeznaczone rezy 
deucye, zamki lub inne budynki z przynależneud 
ogrodami i parkam i;

2) obszar dworski stósownie do ustawy z 
(Art. I. ustawy z dnia 5 marca 1862).

Rozdział II. O członkach gminy.
§ 6. W gminie rozróżnia się członków gminy i 

obcych.
1) Przynależni do gminy, to jest osoby posia­

dające w gminie prawo przynależności;
2) uczęstnicy gmin, t. j. osoby niemająoe w gmi­

nie prawa przynależności;
a) które w granicach obszaru gminnego posia­

dają majątek nieruchomy;
b) które od samoistnie wykonywanego rzemio 

sła lub od jakiegoś dochodu stały podatek w gmi 
nie opłacają i w tejże zwykle przemieszkują. Tak 
że korporacye, stowarzyszenia górnicze i towarzy 
siwa akoyjne należą do uczęstników gmin, jeżeli 
posiadają w gminie majątek nieruchomy, lub opła 
cają podatek zarobkowy albo dochodowy.

Wszystkie inne osoby w gminie zowią się 
cemi.

Brawo przynależności.
§ 7. Stosunki przynależności do 

ślone są ustawą z dnia
p. nr. 105.

Prawo obywatelstwa.
§ 8. Należący do gminy w miastach, którzy pra­

wa obywatelstwa w skutek nadania przez gminę 
już nabyli, lub takowe w przyszłości w ten spo 
sób nabędą, zowią się obywatelami miejskimi. Zs 
nadawanie prawa obywatelstwa może gmina po­
bierać opłatę, która jednak przewyższać uie może 
kwoty 20 złr.

Szczególaiój zasłużonym obywatelom państwa an- 
stryackiego mogą miasta nadawać prowo honoro 
wego obywatelstwa.

Prawa i  obowiązki członków gminy
t 9. Członkom gminy służy prawo swobodnego 

jobytu w gminie. Takowi mają brać udział we 
dług orzeczenia niniejszćj ustawy tak w prawach 

korzyściach, jakoteż w obowiązkach i ciężaraih 
gminy.

Przynależni do gminy mają także prawo do 
zaopatrzenia jako ubodzy w miarę swych po­
trzeb.

Obywatelom miejskim zastrzega się prawo ko­
rzystania z fundacyj i zakładów, osobno dla 
istaiejącycb.

Obywatelom honorowym, jako takim, służą ró 
wne prawa jak uczęstnikom gminy, 
w ich obowiązkach.

Pobyt w gminie.
§ 10. Obcym, którzy się z przynależności do pe 

wnćj gminy wykażą, lub przynajmnićj dowiodą 
iż w cela uzyskania poświadczenia swćj przynale 
żności potrzebne kroki poczynili, nie może gmiua 
wzbronić pobytu w swym obrębie, jak długo tako­
wi z swą familią nienaganne życie prowadzą i uie 
stają się ciężarem dobroczynności publicznćj. (Art. 
III ustawy z d, 5 marca 1862.)

Obcym, którzy się jakowem rozporządzeniem 
gminy w tój mierze pokrzywdzonymi być czują 
przysłużą prawo odwołania się do politycznej wła 
dzy powiatowćj.

Utrzymanie stósmków prywatnych.
§ 11. Stósuuki prywatne w ogólności, a miano 

wicie prawa własności i użytkowanie całych klas 
lub pojedynczych członków gminy, pozostają 
zmienne.

ob-

gminy okre- 
3 grudnia 1863. Dz. pr

l*«ryś 1 grudnia. |i

Constitutionnel wyraził nareszcie swe zdauie 
skutku podróży br. Bismarka do Francyi. Uczynił 
to, jak mówi, dla tego, że cała Europa zajmuje 
się jeszcze układami, jakie mógł prowadzić ten 
minister. Według Constitutionnela, br. Bismark 
mówił tylko ogólnie z Cesarzem i p. Dronyu de 
Lhuys o położeniu Europy, i nie śmiał zapropono­
wać nio takiego, coby mogło wyBtawić Francyę na 
kłopoty i wojnę. Artykuł Constitutionnela nio 
właściwie nie powiedział. Paryż i Berlin tłbmaczą 
jak najsprzeczniej przyczynę niedojścia układów.
Według Paryża, hr. Bismark nio dawał nic Fran 
cyi, a zachęcał ją do zaboru Belgii. Według Ber 
liaa, Napoleon 111 nie chce wdawać się w żadną 
sprawę, robi się przemysłowcem i myśli jedynie
o powszechnej wystawie r. 1867. Prawda jest w . , „
środka. Układy nie dos .ły zapewne z winy cbn go samego okręgu politycznego należących, 
stron. Która strona była winuiejszą? to łatwo od-1 jeżeli polityczna władza krajowa przeciw tomu ze 
gadnąć, bacząc na związki dworu poczdamskiego I względów publicznych nic uie zarzuci, połączyć roę 
z Rosyą i dalsze domaganie się Francyi zwrócę-Iw jeduą gminę miejscową,

Obydwie nsfawy Btają się obowiązującemi po 
upływie 60 dni od dnia obwieszczenia niniejszego 
prawa.

Artykuł III.
Do czasu zaprowadzenia reprezentacyi powiato­

wej, Wydział krajowy ma wykonywać prawa, za 
strzcżouo ustawą gminną reprezentacyi powiatowej

wydziałowi powiatowemu.
Artykuł IV.

Memu miaistrowi stanu polecam przeprowad/e 
nie tego prawa.

1 P rojekt rządow y do ustaw y  
gm innej.

dla królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiemskn.
Krakowskiem.

Rozdział I . O gminie miejscowej w ogólności.
§ 1. Każda gmina, miejska czy wiejska, obeo 

nie własuy zarząd posiadająca, uważaną być ma 
jako gmina miejscowa.

Połączenie,
2. Dwie lub więcej gmin miejscowych, do te

’ mofcij

tak by jako osobne

bez udziuła

me­

na

Rozdział III. O r e p r e z e n t a c y i  g m i n n e
§ 12. Gminę zastępuję w jej sprawach wydział 

gminy i zwierzchność gminna.
Liczba członków wydziału.

§ 13. Wydział gminny składa się w gminach 
mających mnićj jak 100 do wyboru uprawuionych 
członków, z 9 lub 8 członków, według tego czy 
otworzone będą trzy lub dwa ciała wyboru: 
gminach zaś liczących
100— 300 do wyboru uprawnionych członków, z 12 
301— 600 „ „ i i  n n .
601-1000 „ „ „ ,  - 24
nareszcie w gminach liczących więcćj jak 
1001 do wyboru uprawnionych członków

l)o zastępywania przeszkodzonych lub brakują 
cych członków wydziału powiuui w każdćj gmi 
nie wybrani być zastępcy, których liczba wynosić 
ma połowę liczby członków wydziału.

Jeżeliby ta liczba zastępców nie była podzielną 
przez liczbę ciał wyborczych, nateuczas należy 
powiększyć ją  do liczby najbliższćj, dającćj 
podzielić ilością ciał wyborczych.

Zwierzchność gminy.
§ 14, Zwierzchność grniuna składa się z przeł 

żonego gminy i przynajmnićj z dwóch członkó _
temuż przydanych, którzy w miastach zowią się peryodu wyborczego, 
asesorami, w miateczkach i wsiach zaś przysię I §. 22. Postanowienia
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się

żnymi. Gdzie tego czynność i stósunki wymagają, 
może wydział liczbę członków przełożonemu przy­
danych odpowiednio pomnożyć. Jednak liczba ta 
nie może przewyższać trzecićj części liczby człon­
ków wydziału. Członkowie zwierzchności gminnćj 
należą także do wydziału i są objęci w liczbie 
członków wydziału.

Wydział i zastępcy.
§ 15. Członków wydziału i zastępców, wybie- 

bierają członkowie gminy, uprawnieni do wyboru.
Bliższe postanowienia o uprawnieniu do wyboru 

i o obieralności, tudzież o postępowaniu przy wy­
borach, zawiera regulamin wyborczy dla gmio,

Glos bez wyboru.
16. Jeżeli cała przedtem domikalna posiadłość, 

ab część'posi«dlości dominikalnćj, stanowiąca w ta 
buli krsjowćj osobne ciało, wcielona zostaje do 
związku gminy, miasteczka lub wsi, natenczas 
msiadacz tćj posiadłości lub części ma prawo na­
wet bez wyboru być członkiem wydziału, jeżeli:

1) od posiadłości swćj, do związku gminnego 
wcielonćj, opłaca kwotę podatku realnego, wyró 
wnującą przynajmnićj czwartćj części podatków 
realnych, tak na niego jak i na innych opodatko­
wanych, w dotyczącćj gminie miejscowćj przypa 
dających;

2) jest obywatelem państwa austryackiego;
3) ukończył 24 rok życia, i znajduje się wzu-  

pełuem używaniu praw cywilnych;
4) jeżeli co do niego nie zachodzi żaden z po 

wodów wykluczających, w §§ 3 i 11 regulaminu 
wyborczego wymienionych.

Wojskowi w czynnej służbie, chcący z tego pra 
w a korzystać, muszą — wszystkie inue osoby zaś, 
mające prawo należeć do wydziału, mogą— dać 
się zastąpić przez pełnomocników.

Kilku współwłaścicieli takićj posiadłości ziem- 
skićj lub części posiadłości, uważa się tylko za 
jedną osobę, i ci umoeuwoją do wejścia w skład 
wydziału gminnego, jednego zpośród siebie lub 
cogoś trzeciego.

Pełnomocnik musi jednak być obywatelem pań 
stwa austryackiego i w używaniu wszystkich praw 
cywiluych, i nie może przeciw niemu zachodzić 
żaden z powodów wyłączających i wykluczają 
cych, w §§ 3, 10 i 11 regulaminu wyborczego 
wymienionych.

Ten sam pełnomocnik może tylko jedną osobę 
zastępywać, i nie może już co do swćj osoby na 
eżeć do reprezentacyi gminnćj

§ 17. PoBiadaoze dóbr, którzy według powyż 
szego paragrafa mają prawo należenia do wydzia 
łu gminnego, nie będą wliczeni w liczbę członków 
wydziału, w § 13 ustanowioną. Gdyby także przez 
wybór do wydziału powołani zostali, wtedy muj«i 
albo wybór ten przyjąć, albo z przysługującego im 
prawa korzystać.

Dla tego dwa głosy w wydziale im przysługiwać 
me mogą.

§. 18. Wybór zwierzchności gminnej i  cesarskie 
potwierdzenie przełożonego gminy.

Wydział gminy wybiera z swego grona przeło 
żonego gminy i członków temuż przydanych.

Bliższe postanowienia w tej mierze zawiera re 
gulamin wyborczy dla gmin.

Wybór przełożonego gminy potrzebuje cesarskie 
go zatwierdzenia.

Członkowie, przydani przełożonema, następywać 
mają po sobie według ilości głosów, któremi wy 
brani zostali.

W razie równości głosów rozstrzyga los o pior 
wBzeństwie.

W tym porządku mają też zastępywać przelo 
żonego gminy w razach, gdy tenże będzie prze 
szkodzonym.

§  19. Obowiązek przyjęcia wyboru.
Każdy obieralny i według przepisów wybrany 

czlouek gminy, obowiązanym jest przyjąć wybór, 
czy to na członka wydziału lub zastępcę czy to 
na członka zwierzchności gminnej.

Prawo nieprzyjęcia wyboru przysłużą tylko:
1) duchownym wszelkiego wyznania i nauczy 

cielom publicznym;
2) urzędnikom i sługom dworu, państwa i kra 

ju, tudzież przy funduszach publicznych nstawio 
nowionym, jak długo w czynnej zostają służbie;

3) wojskowym, niezostająoym w służbie czyn 
n e j;

4) osobom liczącym przeszło 60 lat;
5) tym, którzy przez cały jeden peryod wybór 

czy, piastowali posadę w zwierzchności gminnej 
jednak tylko na następujący peryod;

6) tym, którym ułomności fizyczno nie dozwala 
ją wykonania obowiązków urzędowych, równie 
jak tym, których zdrowie ciągle i znaczenie jest 
nadwątlone;

7) tym, którzy z powoda swego zwykłego za­
trudnienia corocznie ozęsto lob dłuższy czaB nie 
są obecni w gminie;

8) tym, którzy wedłag §. 16 mają prawo boz 
wyboru należeć do wydziału.

Kto bez takiego uwalniającego powodu wzbra­
nia się przyjąć wybór lub prowadzić dalej urząd 
raz przyjęty, podpada karze pieniężnej, którą po 
lityczna władza powiatowa na żądanie reprezenta­
cyi gminnej aż do 100 złr. wymierzać może.

Kara pieniężna wpływa do kasy gminnej.
Peryod wyborczy.

§. 20. Członkowie wydziału i zastępcy, tudziiż 
członkowie zwierzchności gminnej wybierają się 

lat trzy.
Jednak i po upływie tego czasu pozostają w n 

aż do ukostyluowania nowej reprezentacyi 
gminnej.

Występujący mogą, jeżeli żadna prawna prze­
szkoda uie zachodzi, być znowu wybranymi.

Wybory uzupałniające.
§. 21. W razie opróżnienia w ciągu tych trzech 

lat posady przedłożouego gminy, luu którego 
z członków jemu przydanych, wydział ma najdalej 
w ciągu dut czternastu przedsięwziąć nowy wy­
bór na czas pozostały.

W razie opróżnienia miejsca członka wydziału, 
przełożony gminy powołać ma do wydziuła tego 
zastępcę, który w ciele wyborczem najwięcej o* 
trzymał głosów.

W razie równości głosów rozstrzyga los.
Gdyby jednak tylu członków wydziału brakowa­

ło, iżby liczba takowych w ciele wyborczem, 
w którym wybranymi zostali, przez powołanie za 
stępców uzupełnioną być nie mogła, nateuczas 
winno dotyczące ciało wyborcze przedsięwziąść 
bezzwłocznie, na podstawie ostatniej listy wybór 
tzej, nowy wybór uzupełniający na dalszy ciąg

rwania zastępcy, mają być także zastósowane 
r razach czasowego tylko przeszkodzenia człon­

ka wydziału.
Przyrzeczenie.

§. 23. Przełożony gminy i członkowie temu przy­
dani, złożyć winni przy objęciu urzędu w ręce 
naczelnika władzy powiatowej lub tegoż delego­
wanego, w obecności wydziału gminnego, przy­
rzeczenie, miejsce przysięgi zastępujące, iż zacho­
wają wierność i posłuszeństwo cesarzowi, prze­
strzegać będą ustaw i dopełniać sumiennie obo­
wiązków swoich.

Płaca.
§. 24 Urząd członka wydziału i zastępcy jest 

lezpłatuy.
Czy i jakie wynagrodzenie przełożony gminny 
członkowie temuż przydani ze środków gminy 

pobierać mają, uchwali gmina.
Wszystkim reprezentantom gminy należy się 

wynagrodzenie z kasy gminnej za wszelkie wy­
datki, poniesione w gotówce, połączone z urzędo­
waniem.

Utrata urzędu.
§. 25. Członek zwierzchności gminnej, członek 

wydziału lub zastępca traci swój urząd, jeżeli zaj­
dzie, lob wiadomą się stanie okoliczność, któraby 
pierwotnie tegoż obieralności lub tegoż uprawnie­
niu na członka wydziału bez wyboru stała na 
przeszkodzie.

Niemniej też nie będzie mógł sprawować urzę­
du swego członka zwierzchności, członek wydzia­
łu, lub zaBtępca, któryby dla którego z czynów 
karygodnych, w §§. 3 i 11 regulaminu wyborcze­
go wymienionych, popadł w śledztwo, lub do któ­
rego majątku zostałby konkurs ogłoszonym, albo 
postępowanie ugodne było zarządzone, a to jak 
dłago trwa postępowanie karno, krydalne lnb u- 
goduc.

(Dalszy ciąg nastąpi).

Namiestnik Galicyi zatwierdził wybór Rady 
miejskiej we Lwowie nadający posadę dyrektoria 
budownictwa miejskiego Władysławowi Zapał o w- 
czowi, starszomu inżynierowi kolei galicyjskiej.

Dyrekoya skarbowa we Lwowie mianowała przy 
głównej kasie krajowej we Lwowie asystenta Igna­
cego Mięsowskiego ofieyałem, a w jego miejsoe 
asystentem Justyna Hoszowskiego.

§. 21., tyczące się powo-

W l e d e ń  5 grudnia. W dniu wczorajszym roz­
poczęła się dyskusya nad adresem w sejmie dol- 
no-austryackim. Wnosząc z liczby mówców do 
głosu zapisanych, sądzić można, że dyskusya przez 
kilka dni się przeciągnie. Jeżeli jednak ma po­
służyć sprawie, którćj jest poświęconą, to przede- 
wszystkiem życzyć jćj należy, aby z dziedziny bez­
płodnego doktrynerstwa zstąpiła w sfery praktycz­
nego zastósowania.

Podawszy już dawuićj w treści wnioski większo­
ści i mniejszości wydziału, przystępujemy do spra­
wozdania z posiedzenia poniedziałkowego.

Pierwszy z zapisanych do głosu był poBeł Ar- 
netb; radca rządowy i historyograf domu cesar­
skiego. Występuje on przeciw wnioskowi więksro­
ści nie z zasady, leez ze względów praktyczności, 
ile, że konkluzyi adresu wtedy tylko rokowaćby 
można powodzenie, gdyby znajdowała się rówao- 
cześnio w adresach innych sejmów. Tak atoli tu0 
jest: a żywiąc rozdział wo własnym obozie daje­
my broń w rękę nieprzyjacielowi.

Następny mówca kardynał Rauscher, główny 
promotor adresu mniejszości wydziału, przemawia 
tak oględnie, jak na tak wysokiego dygnitarza 
przystało. Żal mu systematu dwuizbowego w kon- 
stytucyi lutowej, którego pożyteczaość i konserwa­
tyści uznają, ale i cel zawieszenia tej ustawy zda­
je mu się chwalebnym, lubo pragnie, aby jak naj­
rychlej mogła być jej przywróconą moc obowią. 
żująca. Mówca nieobawia się, aby ceotralizacyi 
grozić mogło niebezpieczeństwo. Naturalay prąd 
jednostajuości stosónków przeć będzie Indy z tej 
strony Litawy do jednostajnego ustawodawstwa. 
Jedno jest remedium na trudności obecnego poło­
żenia: ufuość w Cesarza. Z tern uczuciem w ser­
cu ludy Austryi wyjdą szozęśliwie z zamętu obe­
cnej Bytnacyi.

Poseł Czedik, który z kolei głoB zabiera, gorą­
co przemawia za wnioskiem większości wydziału. 
Konstytucya z lutego nie jest dla niego fikcyą, bo 
fikcyi nie przedkładanoby do przyjęcia sejmom 
Węgier i Chorwacyi. Zmiany w ustawodawstwie 
zatrząsły już poczuciem prawa w masie ludności: 
nierzadkie są głosy, iż prawa żadnej niemają war­
tości. Jako dowód bezstronności mówcy przyto­
czyć warto, iż zdaniem jego tylko bogato dziedzi- 
ctwo, które rząd teraźniejszy przyjął w spadku 
po dawnem ministerstwie, ułatwia mu kroki w dzie­
dzinie reform ekonomicznyob.

Wśród natężonej uwagi słuchaczów — a przy 
tej sposobności wspominami, iż p. Scbmorliug woa­
le nie przybył na posiedsenie — zabiera głos Ber­
ger. Od lat 17 — twierdzi mówca — polityka Au­
stryi błąka się po manowcach; patentem wrze­
śniowym wstąpiła Austrya w nowy zakres błę­
dnego koła: inauguruje on absolutyzm OBłonięty 
liściem pigwowym. Ale mimo patentu, Niemcy sta­
nowiący rdzeń Austryi i opinie przez nich repre­
zentowane zwyciężą, tem więcej, iż nie uchylają 
się oni od zgody, lecz szukają jej na drodze po­
rozumienia. Należy pragnąć, aby i druga strona 
stanęła na podstawie prawa.

Mówca krytykuje w dalszym ciągu postępowa­
nie rządu: wolałby już nawet zgodzić się na § 13, 
niż na zawieszenie ustawy z lutego; dowodzi na- 
Btępuie, iż konstytucya z lutego nie stoi w sprze­
czności z nstawami węgierskiemi, gdyż dyplom 
październikowy w tych tylko sprawach przywra­
cał moo obowiązującą ustawom węgierskim, któ­
rych nie uznano za sprawy wspólne. Głównie atoli 
zwraca mówca pociski swej gryzącoj swady 
przeciw teoryi rządowej, jako istnienie pilnej Ra­
dy państwa było fikcyą. Ustawa zawieszona, we­
dług dedukcyi rządu jest ustawą obowiązującą, 
która nie obowiązuje czyli jaśniej mówiąc jest ke- 
iem kwadratowem, lub drewuianem żelazem, zgo­
ła jest sprzecznością w samej sobie. Zawieszenie 
ustawy z lutego — kończy mówca — było kwe- 
styą siły a nie prawa. _ .

Po głosie MUblfelda, który z postępowauia mini­
sterstwa wróżył absolutyzm z jednością, lub dua­
lizm z wolnością za Litawą, a absolutyzmem w za­
chodniej połowie monarchii, posiedzenie dla spó­
źnionej pory odroczonem zostało do dnia na­
stępnego.

— W dniu wczorajszym odbyła się w sprawie 
zagrzebskiej cztero-godzinna konferencys w pała
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en m inistra stanu, w której wzięli udział z mini­
strów pp. Belcredi, Majlath i Esterhazy, ze strony 
zad przyszłej deputacyi stronnictwa unii najzna 
komitsi je j członkowie: pp. Helleabach, Rauch, 
Bsdekowicz, Mrazowicz i Pejacewioz. Żądali oni 
uniew ażnienia nchwał po dniu 23 listopada przez 
sejm  powziętych, odkąd ja k  wiadomo datuje roz­
brat w stronnictwach sejmu zokazy i interpretacyi 
regulam inu sejmowego. Ban Szokcewicz i kardy­
nał Haulik —  który, ja k  donoszą, bardzo jest przy­
gnębiony po andyencyi n N. Pana — skłaniają się 
już teraz do ustępstwa: ośw iadczają bowiem go­
towość przychylenia się do tej interpretacyi regu­
laminu sejmowego, która wyklucza asesorów ta- 
bnli bańskiej z ław  sejmowych, pod warunkiem , iż 
stronnictwo fazyi nzaa dokonane w swej nieobe­
cności wybory dygnitarzy sejmowych, jako też i 
w eryfikacyą wyborów za ważną i obowiązującą. 
Ale na tak ie  w arnnki żaduą m iarą zgodzić się 
nie chce stronnictwo unii, obstając przy pier 
wotoych żądaniach swoich, to je s t przy w yklu­
czeniu z sejmu asesorów tabnli bańskiej, przy po­
zbawieniu praw a głosowania deputowanych obcią­
żonych zarzutem nielegalnego w yboru, wreszcie 
przy windykowauiu dla członków, których wybory 
uznano za ważno, praw a do ukonstytuowania sej- 
mn, skoro liczba tychże dwóch trzecich przepi&auej 
liczby członków sejmu dochodzi.

Pierwszem krokiem na drodze zgody, nad którą 
w W iedniu gorliwie pracują, będzie zawsze, ja k  się 
zdaje, usunięcio bana Szokcewicza. Dziś miała się 
odbyć powtórna konfercucya w spraw ie zagrzeb- 
skiej, z współudziałem tychże samych osób co i 
pierwszej.

ft O 8 y B.
Journal de Dćbats przytacza następujące wyją 

tk i z listu pisanego z Królewca pod d. 31 paździer­
nika, w którym  korespondent donosi o zbrojeniu 
się Rosyi i prześladowaniu katolicyzm u:

Czy Rząd rosyjski grozić chce Europie, czy prze 
czuwając burzę chce być gotowym na wszelki wy 
p adek? Trudno odpowiedzieć na to pytanie; lecz 
pewnem jest, że przygotowania wojenne są  na po­
rządku dziennym. W. Książęta przebiegają cesar- 
stwo z jednego końca na drugi, odbyw ają przeglą­
dy w ojsk lub zw idzają w arownie; różne korpusy 
armii czynnej, pomimo znacinych kosztów jakich 
w ym aga ich przerzneanie i przewóz, poruszają się 
w różnych kierunkach.

Przesłano rozkazy naczelnikom powiatów i po 
lieyom miejscowym, aby upewnić się o rychłym 
powrocie żołnierzy będących na czasowym urlopie 
do m iesiąca kwietnia, a  minister wojny kazał sp i­
sać listy wszystkich żołnierzy, którzy ukończywszy 
la ta  słnżby nie są uważani jako  wysłużeni, lecz 
jak o  będący na nieograniczonym urlopie. Widać 
również, czytając Gazetę Kronsztadzką, że wielka 
czynność panuje w portach i na flocie. W szystkie 
warownie uzbrojone i zaopatrzone na nowo w ży­
wność, wszystek prooh fabrykowany w Wilnie 
przewieziony został, jak  się zdaje, ku granicy; 
przyśpieszają o ile można budowę wozów polo 
wycb nowego kształtu i wyrabianie namiotów na 
kształt francuskich; słowem we wszystkich gałę 
ziach miuisterstwa wojny spostrzegać się daje nie­
zw ykła czynność.

Tymczasem dzieło moskwiczenia Litwy uie utra 
ciło nic z barbarzyńskiej swej cechy. Można o tern 
sądzić z następnego fak tu : Niedaleko W ilna we 
wsi Gierdziejowieach około 15 rodzin, należących 
do wyznania unickiego, a zmuszonych do przyję 
cia sebyzmy, mieszkało w pośród ludności katoli 
ckiej. Był tam także kościółek z księdzem naw ró­
conym na schyzmę. Książe Gbowański, wojskowy 
dowódzca powiatu wileńskiego, pochodzący z ro 
dżiny, która liczyła pomiędzy członkami swemi 
kilkn jenerałów , co w swoim czasie pustoszyli Li 
twę, rozkazał nawróconemu księdzu zwiększyć li­
czbę swych owieczek. Uczynić to było tylko mo 
żaa ze szkodą katolików. Pomieniooy ksiądz, n a ­
zwiskiem L isieck i, którego propaganda w zysku 
tylko śmiecb osiągnęła, został w ygnany przez księ­
cia Chowańskiego, jako  niezdolny, a  apostolstwo in­
nemu książę powierzył księdzu, bieglejszemu w rze 
miośle, który atoli nie więcej m ając szczęścia jak  
jego poprzednik, przypisywał niopowodzenie swe 
smutnemu stanowi kościoła scbyzmatyckiego, pod 
czas gdy kościoły katolickie w sąsiedztwie odzna­
czają się św ietniejszą stósuukowo powierzchowno­
ścią. W ydane zatem zostały rozkazy zbudowania 
ogromnej świątyni, tak  obszernej, że możoaby w 
niej pomieścić wszystkich parafian scbyzmatyckich 
wraz z icb domami i wszystkiem , co do nich n a ­
leży. Pop  rozpoozął kazania, a  książę Barn objeżdżał 
sąsiednie wsie w zywając katolików groźbą lub o 
bietnicami, aby wstępowali na łono sebyzmatyckie 
go kościoła. W szystko jednak  było napróżno. U 
dano się wtedy do innego apostoła, niejakiego Ja  
knbowskiego.

Najciekawszom jest, że nowy kaznodzieja, który 
wymownie malował wyższość sebyzmy nad kato 
licyzmem, i przyrzekał katolikom nieobliczone ko 
rzyści, jeżeli zrzekną się swej wiary, był sam ma 
bometaniuem  i należał do rodziny ta ta rsk ie j, j a ­
kich jest wiele w Litwie od 14 wieku. Wierni mó 
wili sobie po cichu, że życzliwy apostoł powinien 
by zacząć od siebie i pierwszy przyjąć schyzmę, 
Następnie trzej starcy delegowani przez włościan 
oświadczyli, że katolicy dadzą się raczej zabić, 
zanim się zrzekną swej w iary.

Trzech owych delegowanych okutych w k ajda­
ny, odesłano do Wilna, rzucono do więzienia^ 
tam Jakubow ski kateebizował icb przez tydzień 
pomocą popów, jednak  bezowocnie. Odesłano więc

starców do domu, wymierzywszy na nich chłostę. 
Ogromny kościół schyzm atycki zawsze jednak  był 
pusty ; pomyślano o inaugurowaniu go z całą oka­
załością, i w tym celu odbyto w całej okolicy o- 
bławę, aby o ile można zegnać ja k  uajwięcej la 
dzi. Biskup kowieński A leksander, jenerał Panin- 
tyn, gubernator wileński, kurator szkół Korniłow, 
książę Gbowański i wielo innych dygoitarzy było 
obecnych poświęcenia kościoła. W ielką odbyto pa­
radę wojskową, m uzyka g rała  wojskowa, chóry 
śpiewaków dały się słyszeć, co wszystko zakoń­
czyła wielka biesiada dla dostojnych gości i ludu. 
Na kilka tysięcy ludzi zgromadzonych, obsypyw a­
nych pochlebstwami i pieszczotami, jeden tylko 
biedak pozwolił się nieść w tryumfie do kościoła 
scbyzmatyckiego, i jeszcze był pijany.

Dodać należy do tego, że ksiądz katolicki si 
siedniej parafii T aboryszki, otrzym ał od księcia 
Chowańskiego rozkaz udania się naprzeciw bisku­
pa scbyzmatyckiego w szatach kap łańsk ich , dzwo­
nienia w dzw ony; co więcej, nakazano mu tow a­
rzyszyć z bractwem szkaplerznem  biskupowi soby- 
zmatyokiemu do kościoła, i pozostać tam przez 
czas całej ceremonii. Kuryer Wileński przytacza 
z dum ą fak t ten, jako  tryum f odniesiony nad krną 
brnym katolicyzmem.

Ironika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  6 grudnia. Hr. Adam Skorupka, który 

jeździł był do Warsiawy w sprawie teatru tutejszego, 
wrócił stamtąd z nowemi dla sceny nabytkami.

Wozoraj wieczorem o godzinie wpół d ) 8ej 
patrol wojskowy gonił ulicą Sienną trsech żołnierzy 

batalionu strzeleckiego, Włochów, którzy mieli za 
brać na plantacyach jakiemuś przechodniowi pieniądze 

zegarek. Jednego z nich zdołano prsyohwyoić, dwaj 
inni uszli.

W dniu wczorajszym zakończył żyoie, chwilowo 
tu dla kuraoyi bawiący właściciel dóbr w Królestwie 
polakiem Jan Janina Sobieski b. oficer wojsk polskich 
za Księstwa Warszawskiego, następnie adjutant jen. 
Dąbrowskiego, ozdobiony krzyżem Virtuti militari.

■- D. 26 listopada odstawiony został na granicę 
do Ssosakowy Jósef Gruber, czeladnik aiodlarski, 35 
letni, z Wiednia pochodzący, uwolniony z niewoli ro­
syjskiej.

W tym tygodniu tojest w miesiąou grudniu 
ogłoszone zostały w niemieckich dziennikach urzędu 
wyob Galicyi konkursa na opróżnione stypendya szkol­
ne z funduszów Jana Żurakowskiego i hr. Agcnora 
Gołuchowskiego, rozpisane przez Wydsiał krajowy pod 
dniem 6 października. Termin podania się o stypen­
dya npłynął już 15go listopada. Jeatża to żart—
jeżeli ż a r t , to za jednym zamachem potrójny —  bo 
jeden, że konkurs ogłoszony został w parę tygodni 
po rozdaniu go, a drugi, ża za ogłoszenie trzechkro 
tne konkursu fundusz stypendyjny płacić musi; trzeci 
zaś żart w tern aię mieści, żs konkurs o stypendya, 
o które, jak mówi nstawa, nbiegać się mogą tylko 
Polacy, ogłaszanym bywa w dziennikach niemieckich.

— Wyziewy z nafty okazały się tak sabójesemi 
jak wysiewy gazu węglowego wydobywające się z nie 
których kopalń węgla lub studzien zamkniętych. W 
Borysławiu poniósł śmierć 29 listopada Bazyli Witwi- 
oki robotnik, w skutek nsgłego wydobycia się wyzic 
wów z szybu nafty.

Przed kratkami sądu powiatowego w Lipsku 
toczyła się w dniu 29 listopada rozprawa pnbliozna 
w sprawie redaktora i korektorów dziennika Ojczyzna 

których pierwszy oskarżonym był o zbrodnię za 
mierzonego dokonania zdrady stanu przeciw zaprzy­
jaźnionemu państwu tudzież o obrazę monarchów za 
granioznych, drudzy zaś o udział w tychże zbrodniach 
Ponieważ oskarżeni zbiegli, przrto sąd wyrokiem 
zaocznie wydanym uznał ieh winnymi zarzucanych 
im czynów karygodoyoh i skazał głównego redaktora 
p. Edwarda Siwińskiego na 4 lata i 9 miesięcy wię 
sienią w domu roboczym, zaś korektorów pp. Józefa 
Radymińakiego i Wagnera również na więzienie w do 
mu roboosym, a mianowicie pierwszego na 3 lata 
4 miesiące, drugiego na 2 lata i 6 miesięcy. Nadto 
numera Ojczyzny zawierająoe artykuły inkryminowane 
skazane soBtały na zniszczenie.

Dzień 4ty grudnia pogodny. Termometr doszedł 
do 3°,8 od —  0 #,6 ; barometr zwolna się zniżająo
dzień cały, wskazywał 5go o 6ej rano 328“',50, ter 
mometr zaś — 0°,8 R. Wiatr w ciągu dnia prze 
ważnie wschodni, wieczorem przeszedł na południowy 
cichy.

—  Dnia 5 grudnia z powodu od zaohoda nadcią 
gających chmur, pogoda dotrzymała zaledwie do po­
łudnia, oale zaś popołudnie i wieozór uiebo zachmu­
rzone. Termometr doszedł do -f- 3°,3 od +  0",8 
Barometr od południa podniósł się znacznie w górę; 
6go grudnia o 6ej rano stan jego był 330",54 , ter­
mometru 4 -  1°,6 R. Wiatr oichy przeważnie wscho­
dni. W nocy deszcz.

— We czwartek dnia 7 grudnia1, Sgo Ambrożego 
biskupa.

TEATR. W e wtorek mieliśmy dwie komedye 
dwn francuzkich spółek : dw naktow ą spółki Scri­
be i Bayard pod ty tu łem : Filip  i jednoaktow ą te  
śpiewkami, dawniej już  gryw aną, spółki Thibant 
i Clairville pod ty tn łem : Sto za sto.

Pierwsza, chociaż nosi miano komedyi, zawio­
dłaby tego, ktoby idąc do teatrn mniemał, żo nj 
rzy lekką, pełną dowcipn, rnchn i życia kom edyą 
franenzką. Przeciwnie wszystko odbywa się tu bar 
dzo Da seryo a  przytem i nie bez znacznych kło 
potów, ja k  zwykle tam gdzie chodzi o przemyci* 
nie kontrabandy. T ak ą  kontrabandą jest tn dawniej 
stosunek czuły, a  później małżeństwo potajemnie 
zaw arte między panną znakomitego rodn i żołnie­

rzem  republikaninem , z którym zrobiła znajomość 
w namiocie żołnierskim  w obozie; wszelako nie 
ona temn winna, tylko rewolncya francuzka, bo ta 
to zmusiła dumną pannę d’ Harville do sznkauia 
sehronienia w namiocie żołnierskim. Ale ponieważ 
„serce nie słnga, nie wie co to pany“, w ięj i dum ­
na frauenzka m aguatka jakoś uległa wdziękom 
żołnierza, czemu się nie mużua dziwić, bo żołnie­
rzom tym św iat ówczesny oprzeć się nie mógł. Pau- 
na d’ Harville zapom niała więc o swym dostoj 
nym rodzie i zaślub ia, czy była podobno okolicz­
nościami zniewolona zaślubić owego żołoierza; ale 
odezwała się wnet duma, bo żona zobowiązała mę­
ża do tajemnicy, wzięła go wprawdzie ze sobą ale 
tylko w charakterze złażącego t. j. iutendeuta zam ­
ku, a ów syn Marsa, który oświadoza publiczności, 
że miał przed sobą karyerę, —  czemu chętnie 
wierzymy, bo wówczas to właśnie zanosiło się 
na czasy, w których żołnierz tranenzki zaczął 
w tornistrze buławę m arszałkow ską — w yrzekł się 
świetnej przyszłości,jbo był z rodzaju istot mięk 
szych i cznlszycb; a nczuwszy się o jcem , wolał 
poczciwiec pozostać w zamku swej żony slngą, 
aby patrzyć tylko na syna, którego przed świa 
tom wypierać się ninsiał. A wypierał go się lat 
dwadzieścia. Ale chłopiec dorastając, zakochał się 
w siostrzenicy swej nieznanej matki; przytem nie 
ptóżnował, bo tajem nie przysosabiał się i zdał egza 
min na adwokata. Przykro mn było wprawdzie, że 
był sierotą i czy to dla tego, że nie widział możności 
połączenia się z tą ,  któ.-ą kochał, bo panna d’Har- 
ville—za taką  bowiem uchodziła przed światem jego 
m atka a ciotka tej, którą kochał— była wielką rygo- 
rystką pod względem szanowania swego rodu, (raz 
tylko będąc w namiocie, była o tern zapomniała), 
nigdy nie byłaby pozwoliła na to połączenie, czy że 
autorom potrzeba było kolizyi, zgrał się w karty, 
powaśnił się z kuzynem panny d’Harville, wyzwał 
go na pojedynek, który zagrażał jego życiu, bo 
ciem niał robić bronią, kiedy przeciwnik był w tern 
mistrzom. Rzecz ta  wzięła na tortnrę serce ojca 
a zwłaszcza m atki, która ostatecznie pozwoliła na 
zamęście syna z siostrzenicą, jednakow oż z zacho 
waniem konweniencyi, bo mn, przynajmniej przy pu­
bliczności, uie przyznała aię, że je»t jego m atką 
Zapewne uczyniła to za kulisami, kiedy pozbyła się 
kuzyna swego pana de Beanvoisis. Rzecz najgor­
sza w tern wszystkiem ta, że widz od pierwszych 
scen domyśla s ię , że F ryderyk (ów syn) jest 
kontrabandą, ale dopiero w końcu dowiaduje się, 
że jest kontrabandą nlegalizowaną; przez cały ciąg 
sztuki uważa go za coś podobnego ja k  Tadensz 
Bezimienny Korzeniowskiego lub Feliks w melo­
dram acie dawanym  tu dawniej na scenie pod ty ­
tułom: Jest temu lat szesnaście; to też podobna, 
jak  ów melodramat, robił na nas wrażenie t i l i p  czyli 
komedya, której taki tytuł dała spółka od imienia 
owego poczciwego żołnierza, który nie dawszy na 
zw iska synowi, dał je  przecież komedyi.

Nie przyczymy, że w płaczliwej tej komedyi 
jest sens moralny, a mianowioie, że rodzice nie 
powinni się zapierać dziecka, a  właściwiej rzecz 
biorąc, że panny nigdy uie powinny szukać schro­
nienia w namiocie żołaierskim ; lecz niestety do te 
go sensu m oralnego dochodzi się dopiero po nn 
dach i domysłach pewnego rodzaju. Źywioln ko­
micznego, któryby w komedyi równoważył choć

THEflĆ OBWIESZCZEŃ DRZĘDOWYCH 
w Krakauer Ztg i Gaz. Lwów skidj.

Z a w i a d o m i e n i a :  Sąd obw. rzeszowski Lazara 
Heraa a Głogowa o wydaniu mu przez Dr Antoniego 
Slechtę nakazu zapł samy weksl. 40 oraz 41 duka­
tów; kur. Dr Reiner.— Sąd kraj. tis.iowski p. For­
tunata Głowaokiego o nakazie zapłać. Racheli Rappa 
port sumy weksl. 833 ałr. tudzież 833 i 834 tłr. kor. 
Dr Stojałowski.— Sąd kraj. lwowski p. Józefa Drie- 
wieokiego o nakazie zapł. p. Alfredowi Mtookiemu 
3570 złr.; kurat. Dr Gregorowioz.— Sąd obw. stani­
sławowski hr. Felioyę Golejewską o nakazie zapł. p 
Marcelemu Kępliozowi sumy weksl. 3039 złr.; k u n t  
Dr. Rosenberg. Tenże sąd hr. Folioyą Golejawską o 
nakazie zapłae. p. Józefie Smarzewakiej sumy weksL 
2000 złr. — Dyrekoya gal. tow. kredytowego o wy­
powiedzeniu w 6 miesiąoaoh kapitałów listami zastaw. 
2786 złr. z dóbr Cieroze, 8987 złr. z dóbr Litiatyn 
3622 tłr. 92 o. z dóbr Ruda, 9824 złr. 60'/* o. z 
dóbr Strzałki, oraz 2363 złr. 28 o. i 3283 złr. 50 
o. a dóbr Unienhowioe w obw. Brzeżańskim. —  Sąd 
pow. w Biały o rozpinaniu konkursu na majątek Jana 
FrSohlioha sukiennika z Biały, kur. masy Dr. Ehrter, 
zgłoszenie się wierzyoieli do 20 lutego 1866. — Sąd 
pow. w Janowie apadkobieroów Katariyny Haajny o 
wydanym im pozwie o unieważnienie testamentu pracz 
Jana Probrowskiego w d. 13 marca 1836 sporządto 
nego; u,t. rospr. 22 grudnia.

L i o y t a o y e :  W d. 15 styoania 1866 sprzedaż
dóbr Ustrzyki górne i Wołoeato w sanoeklem, cena 
wyw. 40,253 tłr. 31 o. kur. Dr Kozłowski.

P o s a d y :  Przy adminiatraoyi a.linaruej w Wie­
liczce (735 złr.) podania do 10 stycznia 1866.— 
Steśoin aktuarynssów prowizorycznych przy tniosta- 
nyoh urzędach powiatowych w obrębie zarządu lwow­
skiego, podania do 20 grudnia.

Z a w e z w a n i a :  Sąd pow. w Grzymałowie spad­
kobierców Wincentego Wiszniewskiego prow. u*dz..r 
oy straży fidansowej, zmarłego w d. 6 styetuia r. b.; 
kurator Feliks Ziołenki mieszczanin i  Grzymahwa.— 
Sąd kraj. lwowski p. Michała Mrozowiokiego do powr. 
do kraju w 3 miesiącach; kurat. Dr Tarnawieoki.— 
Sąd obw. złoczowski posiadacza zaginionego wekslu 
wydanego w Brodach na imię Salomona Brauna w d. 
27 marca 1864 a przez Ssymona Klaas na 80 ałr. 
przyjętego, zgłosić się w ciągu 45 dni.—  Urząd pow.

Hnsiatynie Mtjera Nenbergera spadkobiercę Leiby 
feubergera w d. 10 marca 1857 w Hus atynie smar 

łego; kur. Motio Neuberger.—  Sąd pow. w Buozaetu 
posiadaoza przy pożarze za spalony podanego 1 su 
żeglugi dunajskisj wydanego w Wiedniu 1 lipoa 1857 
N. 39302 z 32 kuponami, sgłoesenie się w ciągu 
roku, 6 tygodni i 3 dni.

S z t o k o l m  4  grudnia po południu. Stany m iej­
ski i włościański przyjęły ustawę reformy przez 
aklam acyę; stan Bzlachecki obraduje uad ustaw ą 
od rana; stau księży rozpoczyna dopiero rozprawy. 
Lud je s t wzburzony.

G e u e w a 4 grudnia. K andydat radykalny p a r­
ty! „niezawisłych" Richard wybrany został 3642 
głosami członkiem Rady stann ; Perrier otrzymał 
2742 głosów katoliokich; Moutfalcou 478.

L o n d y n  4  grudnia. Uwięzieni lemści w D u­
blinie przeaiesieni zostali w uocy do bezpieczniej­
szego więzienia.

M a d r y t  4  grudnia. W skutek zachowania się 
mocarstw w sporze chilijskim , adm irał Pareja o- 
trzym ał nowe zlecenia, aby z ueutralnemi obcho­
dzić się z ja k  najw iększą względnością.

M a d r y t  4go grudnia. Uzbrojenia m arynarki 
w ysyłka wojsk do Chili trw ają nieprzerwanie.

w części rzeczy poważniejszej, w sztuce tej p ra ­
wie nie ma, bo postać pana de Beanvoisis m ają 
ca to zadanie ginie w obec żywi ła płaczliwego 
tej komedyi. Nie przeczymy także, że gra pier­
wszorzędnych artystów mogłaby podnieść sztukę, 
która szczególniej ku końcowi nastręcza sposób 
ność uw ydatnienia walki uczać serc rodzicielskich 
chociaż pierwszy ak t nudnie się w ierze ; w stela 
ko i w takim  razie miałaby wartość tylko g ra , i 
nie sztuka. Tymczasem przedstawienie wtorkowe 
na scenie naszej należało w ogólności wzięte do 
bardzo zwykłych.

Przedstaw ienie komedyi jednoaktow ej Sto za 
sto wypadło lepiej. Zrobilibyśmy tylko uw sgę, że 
sztuczka znacznieby zyskała, gdyby wyrzucono 
śpiewki, które są  tu częścią jej bardzo błahą, 
do tego przeryw ają akcyą żywo płynącą.

Przyjechali do Krakowa od 5  do 6  grudnia.
HOTEL DREZDEŃSKI: Hrabia 8korzewski s żoną, 

G. Buchner rsądzoa dóbr z Rogowa, Germar a. 
kadet huzarów z Galicyi, Jonasz Rozenzweig kupiec 

Warszawy, Józefat Kałuski z bratem z Zegartowio 
HOTEL BASKI: Juliusz Bobowski starosta ■ Wa 

dowie, Adam Wielowiejski wł. dóbr z Kongresówki, 
August Schmidt gawerner z  Ksmieńoa Podolskiego 
Karolina Rotkirchowa żona półkownika z Odessy, Pan 
lina Zbyszewska wł. d. z Warszawy, Ł. Gernart bu 
downiozy z F/auoyi, Adolf Jordan wł. d. z Tamowa 
Antonina br. Tarnowska wł. d. z Warszawy, Mauryey 
Arendt kupiec z Belgii, S. Natański kupieo z Wie­
dnia, Ignacy Snchorzewski wł. d. z Mielca.

HOTEL POLLERA: Dr Kral Edward z Wiednia, 
Zipalski Józef wł. d. z Węgrzynowio, Kolaitoe Fran 
ciszek dyr. leśny, Klein Józef dyr. hut z Friedlando, 
Kaczorowski Henryk urzęduik z Mieloa, Jaszczur To 
masz ksiądz z Bieoza, Wolski Kzjetan wł. d. ze Spyt 
kowic, Leowenberg Juliusz kupiec z Biały, Hofschild 
Hermann kupiec zo Szczecina, Żeleński Kazimirz wł 
d. z Galicyi, Probst Fritz kupiec z Berlina, Brown 
Józef ksiądz ze Lwowa, Ciszewski Władysław w. 
z Kongresówki, Linowski Stanisław wł. d. z Olkusza, 
hr. SzembekowZ Katarzyna wł. d. z Poremby.

HOTEL POD ROŻĄ: Władysław Ciszewski a Kon 
gresówki, X. Wojciech Smidsiński, Turnau o. k. pod 
porucznik z Galicyi.

Gospodarstwo, przemysł I handel.

oszczędności wa Lwowie. 
dniem 31 października 1865

Nr 1831.
Galicyjska kasa 

Stan wkładek był 
2.892,093 złr. 32 o.

Od 1 do 30 listopada 1865 
zwrócono 645 stronom 
włożyło 620 stron

Ubyło więo 
Zatem dnia 30 listopada 

1865 był ogół wkładek 2.870,806 złr. 93 e. 
Z Dyrekoyi galicyjskiej kasy oazozędności.

68,367
47,081

złr.
tłr .

57
17 fl.

21,286 złr. 40 c.

Przegląd polityczny.
D epesze  telegraficzne.

P e s z t  5 grudnia. Naplo p isze: Mowy Kaiser 
felda i jego  prty jació ł nie zaw ierają w sobie nic 
takiego, na ooby już nie dano odpowiedzi ze sta 
now iska praw a publicznego węgierskiego. Sło 
sznie, aby W ęgrzy te tylko konoesye uzyskały, 
jak ie  są zgodne z potęgą m onarch ii; ale nie wie 
le dobrego mogą się W ęgrzy spodziewać w tć 
mierze, wnosząc z zachowania się dzienników i sej 
mów. Podobnież Lloyd występuje przeciw K“: 
serfeldowi.

Z a g r z e b  5 grudnia. (Wand.) Baron Kuszlau, 
członek stronnictwa fntyonistów i przeznaczony 
przez nie na w iceprezesa sejmu, zachorował cięż 
ko i bliskim je s t zgonu. Kap tała katedralna w 
Fium e odwołała delegata swego kanonika Fiami- 
na, członka fuzyonistów, podobno z rozkazu kar 
dynała H anlika. Toż sam o kapita ła  w aradyńska 
odwołała Bolesławskiego, również członka fuzyo- 
nistów.

H a m b u r g  5  grudnia. Hcmb. Nackr. donoszą: 
Zgoda Austryi i Prus w spraw ie frankfurckiej roz 
biła się zupełoie. Mimo tego robiono Austryi nowe 
przedstawienia względem Księstw.

K o p e n h a g a  4  grudnia wieczór. Izba wyższa 
uchwaliła w drugim odczycie projekt konstytoi-yi 
32 głosami przeciw 15, a to po oświadczeniu pro 
zesa rady ministrów, że rząd obstaje przy nie 
zmiennem przyjęcia konstytacyi.

S z t o k o l m  4 grudnia wieczór. W Izbie szla­
checkiej mówiło 13 deputowanych za reformą, 8 
przeciw niej. Zapisanych je s t jeszcze 30 mówców. 
Stan sędziowski postanowił odłożyć rozprawy na 
czas po uchwaleniu tego przedmiotu przez szlachtę. 
Tłum y ludu zalegają ulice; kilka osób areszto­
wano.

Dziś nie m a posiedzenia Sejmu we Lwowie. 
Sejmy krajow e w krajach niemieckich monar­

chii austryackiej m ają Bposobność podczas obrad 
uad adresem wytaczania rządowi obecnemu proce­
su za manifest wrześniowy, a  mianowicie za za­
wieszę jie  koustytucyi z la tego. Nie zawsze jednaą 
rozprawy te wychodzą z punktu legalności; n a j­
częściej jaw nem i lab skrytem i icb pobudkam i jest 
obroua systemu oentralizacyjnego, który pod no­
wym gabinetem poniósł cios potężay. W alka mię­
dzy centralizacyą niem iecką a węgierską nieprzerwa- 
nością konstytucyjną, objaw iaua dotąd po gazetach 

sejm ach , jest dopiero ogniem tyralierskim ; do­
póki się obie przeciwne arm ie nie spotkają z sobą 
bezpośrednio, a  zatem na polu wprowadzenia zmian 

koustytucyi mającej obowiązywać całą mo­
narchię, siły ioh nie dadzą się obliczyć.

Kradzież depesz dyplomatycznych kilkakrotnie 
już za naszych czasów tworzyła węzeł intryg po- 
ityczuych, że tu przypomniemy sław ną kradzież 

z raczej odpisanie depesz w Berlinie podczas woj­
ny wschodniej. Świeżo zuikoęły papiery ks. Augn- 
steubnrskiego z m ieszkania jego radzcy przybo- 
ozoego p. Sam w era w Kiel, o co obwiniają ofice­
rów praskich. Jenerał Gablenz uakazał ścisłe do­
chodzenie tej sprawy; ozy mu jednak  w ładze p ru ­
skie dopomogą w tych poszukiwaniach szezerze? 
Godzi aię wątpić Jenera ł Gableos nie nważa tej 
rzeczy za b tabą , skoro z powodu jej wysłał do 

iensbnrga radzcę Hoffmanna. W Ham burga zje­
chali się d. 2 b. m. ministrowie Bismark i Roon, 
tudzież jen. Manteuffel, zapewne w sprawie księstw, 
lecz nie wiadomo, jak i przedmiot wywołał teo zjazd. 
Musiał oo mieć związek z wojskowością skoro jen. 
Roon przybył na tę naradę. Między Austryą i P ru­
sami woale nie marsz zgody co do Księstw. P o ­
dana przez nas wczoraj treść artykuła  Memorial 
diplomat., oraz zaprzeczenie mu ze strony półu- 
rzędowej z B erlina, wcale nie przedstaw iają zgo­
dności oho rządów.

Małżeństwo Księżniczki Heleny z bratem  księcia 
Augustenburskiego dałoby się rówaież sprowadzić 
do politycznych wypadków, a przynajm niej może 
ono świadczyć, iż dwór królowej W iktoryi nie- 
aw aża spraw y augustenburskiej za zupełnie stra- 
oouą. Dwór angielski spokrewnił się przeto z obu 
liniami szlezwicko holsztyńskiemi, tak  z angusten- 
burską ja k  z glttoksburską.

Donoszono już o okólniku p. Drouyn de Lbuys 
sprawie rednkcyi w ojsk; lecz dzieuuiki praskie 

i wiedeńskie zaprzeczyły, aby gabinet paryski ro­
zesłał taki okólaik, a  przynajm niej, aby takow y 
został im udzielony. Otóż Nord  utrzymuje, że o- 
kólnik istnieje, ale rozesłany był posłom francu­
skim za granicą poufuie. Co to znaczy? co zna­
czy depesza dyplomatyczna, która ma uie dojść 
do wiadomości rządów zagranicznych? taka  d e ­
pesza nić istnieje wcale.

Jeszcze nam  nieznany wybór prezesa Izby niż­
szej parlam enta włoskiego. Kandydatem  jes t Tec- 
obio, ale nie cały gabinet miał się za nim oświad­
czyć; minister Sells postawił go. W izbie floren­
ckiej zaszedł wypadek, który może dać powód do 
dyplomatycznych zajść, a  przynajm niej świadczy, 
ja k  dalece gabinet nie jest pewnym swego. De­
putowany Grillenxoni je s t obywatelem szw ajcar­
skim z kantonu T ic im ; mimo tego wybrany został, 
a  lubo ministeryum dom agało się nieuznania jego 
wyboru, Izba oświadczyła się za uznaniem.

Ajencya Reutera w Londynie ogłasza, że Izba 
deputowanych w Atenach zniosła w dniu 2 b. m. 
Radę stanu znaczną większością głosów, Bkutkiem 
czego m inister spraw wewnętrznych podał się do 
dymisyi. Naleganie na  króla o wyjazd hr. Sponne- 
ka odniosło wreszcie swój skutek. Doradzca ten 
królewski opuioił wreszcie Grecyę.

Aur* papierów i pieniędzy.

U r a b i a  6 grud. 
Srebropol. stzaiOOzł.

„ nowe obr. „ 
Listy zast. poi. z kup. 
Banknoty poi.100 zh. 
Kuble ros. za 100 rur. 
Talary pra. za 100 złr. 
Bankn. prua. 160 tal 
Srebro nowe anatr.. 
Dukat ważny.. . . 
Napoleon d‘or . . . 
Póliinporyały roayj* 
Listy galic. nowe z k.

,  „ stare »
Oblig. indem. * 
Ak. Ł  g. bez k. i dyw.

W ie d e ń  5 gr. (Ł 
6J Metaliki . . . .  
61 Pożyczka naród. 
Akcyo banku wied.

m s kred. 
Losy 6 | z r. 1860 .
Srebro ...................
Londyn 10 Int. aster 
Dukat pojedynczy.

żądają płacę

113 110
131 118
85; 83;

484 474
140; 137;
95; 94*

t 60 1 57
loej 106{
5 12 5 OZ
8 65 8 40
8 80 8 65

70 - 69 —
73 35 72 25
70 69

191 189

złr. ocmt
61 40
66 30

769 —
161 —
85

106 40
105 76

5 11

W ie d e ń  6 grud.

6| Metaliki na w. a. 
Pożyczka naród. 
Metaliki na m. k 
Obi. ind. niż. Ans. 

„ ,  czeskie
.  i. wegiers
.  „ chor. ib
» » galioyjs.
,  a buków.
„ ,  siedmgi

Listy zastawne: 
t |  Banku nar. losow. 
4} Galioyjskio.. .
■ ‘ j Węgiersk. los.

Boden Gr. austr 
Potyczki loteryjne. 
Losy poży. z r. 1839 

;  a >854
.  . 18C0

A • 1864Como-Rente 
Kredytowe 
tryost na 4 ; j 
iegl. par. na Ii. 
ks. Estertiaz. 
Księoia Salm.

.  Palfy .

żądają płacę

60 _ 59 90
66 40 66 20
63 70 63 50
82 50 83 —
87 60 86 50
70 75 70 25
72 50 71 50
68 75 68 35
67 50 67
65 75 65 25

88 60 88 40
67 30 67 —
77 25 77 —
93 60 93 50

140 50 140 _
80 25 79 75
85 — 84 90
78 36 78 35
18 25 18 —

117 90 117 70
109 60 109 —
77 —76

66 63 —
26 50 36 —
22 21

tnilają płac*

Losy ks. Klary . . . 
„ hr. St. Geńois .

23 50 
23 —

21 60 
21 —

, miasta Budy . . 22 - 31 -
„ ks. Wlndischgr. 16 50 16 —
„ hr. Waldstein. 17 — 16 —
.  hr. Keglevich . 13 bO 12 —
„ Rudolfa. . . . 11 75 11 25

Akcye bank. i przem 
Banku uarod. austr. . 770 769 -
Zakładu kredytowego 161 - ISO 90
Żeglugi par. na Dunaju 448 — 446 -
Kolei półn. Ferdynan. 166 40 166 20

» rzędowej fr.-a . 181 40 180 20
,  zachoduiej o. El. 123 25 122 75
,  Pardubickiej . 
„ Południowej .

110 75 
183 50

110 25 
182 50

„ Galioyjskiej . . 
Czerniowieo.zwpł. 50»

189 20 
70 50

189 -
70 —

Kursa zagraniczne.
(1 mlMlfomi)

Arnster. 100 złh.i Ś* 89 Ml 89 80
Augsg. 100 zł nr. 
Bonin lOOt a l..

• r—si 89 - 88 80

Frankf.n.M.100 89 — 88 80
Hamb.100 marb. 8 4 j 79 - 78 90
Londyn 100 tun. 
Pary! 100 frank. l i

106 60 
43 10

105 60 
42 10

t«dąja plącą

Waluty.
Cesara, korony . . . 15 10 15 —

. pół korony . _
, dukaty na wagę 
,  „ obręczą.

5 13
5 13

5 11 
5 11

Złoto al marca . . 6 12 6 10
Napoleondory . . . 8 51 8 49
3uwerenv............... 15 25 15 16
Fryderyki............... 8 35 7 90
Luidory (niemieckie) 6 82 8 78
Suwereuy angielskie 
Imperyały rosyjskie

10 75 10 70
8 75 8 70

8rebro ..................... 106 — 105 76
, kupony . . .  

Talary zwięzkowe .
106 - 106 75
1 59 1 68 j

Pruskie bilety kas. . 1 68 l  57;

Iiw ń w  3 grudnia
Dukat . . . . . . 5 14 6 09
Półimporyał rosyjski 8 93 8 78
Kubel srebr. rosyjsk 1 66 1 64
Talar pruski. . . . 1 61 1 58
Listy gal. b: kup. w. a 67 80 07 22

71 15 70 59
Obligi indem V  kup 68 90 68 38
Ako. kol. gal. b. kup 191 67 189 33

żędaję płaoę
W a n i .  4 grud 

Półimperyały rubli 
Obligi skarbowe .

kupon. „ 
Listy zast 111 okr. „ 

kupon ,  
Akoye kolei żel.

wars*.-wiedeń. ,  
Akcye kolei żel.

warsz. bydgo. ,  
s{ Pożyczka loteryjna

83 53 

12 57

78 50

70 50 
111 -

-  71J
12 52
— 27

70 — 
110 67

W r o c l  4 grudnia 
Banknoty ans try ao.. 
Polskie bilety bank..

. Listy zastaw. 
Poznań, List. zast. 4%

■ » » 3ł*/«
Obligi kolei krak.-szl.

95 ; 
791
66J

»4‘
79

P a r y ł  5 grudnia 
Renta 3*/, . . . . . 69 1

K ioadyn 5 grudnia 
Konsole................... 87j

Pociągi osobowe na kolejach ielaznych

Odchodzą:
z Arakowa do Wiednia 7.10 rano; 3.30po południn — do 

Warszawy i Wrocławia 8 rano — do Lwowa 
10.30 rano; 8.30 wieczór — do Wieliczki 11 rauo. 

z Wiednia do Krakowa 7.15 rano; 8.30 wieozór. 
z Ostrawy do Krakowa 11 rano,
z Granicy do Szczakowo 6.30 rano; 11.27 przed połu­

dniem; 2-16 po południu, 
z Szczakowo do Krakowa Z.61 popołudniu; 
ze Lwowa ao Krakowa 6.10 rano; 6. 60 wieozór. 
z Przemyśla do Krakowa 9 rano. 
z Wieliczki do Krakowa 5-40 wieczór, 
z Mysłowic do Krakowa 1 po południu;

Przychodzą: 
do Krakowa z Wiednia 9.45 rano; 7.45 wieozór — z Wro- 

cławia i Warszawy o godzinie 9.45 rano; — z My­
słowic i Szczakowy 5. 21 wieczór;— ze Lwowa 2.51 
po południu; 6.11 rano — z Wieliczki 6.16 wieczór

'  dniu;
U f u . a a  t a u u  —  *  r

do Przemyśla z Krakowa 4.43 po 
do Lwowa z Krakowa 8.29 rano; 8.36 wieozór. 
do Wiednia z Krakowa 5.17 tano; 7 37 wieczór; 
do Mysłowic z Krakowa 16. 10 w południe; 
do Szczakowy z Krakowa 11.43 rano.

Ostatnia dep isu  Ulagraflcini „Cz&so“.
W i e d e ń  6 grudnie. Urzędowa Gazeta Wiedeń­

ska zamieszcza dziś rozporządzenie cesarskie z d. 
29 listopada, względem przypuszczenia zagtaai- 
csnyob towarzystw akcyjnych i komandytowych 
na akeye zakładanych, z wyłączeniem towarzystw 
asekuracyjnych, i dozwolenia im w Austryi wol­
nego prowadzenia iuteresów, a to pod warunkiem , 
aby tntojszo-krajowi wspólnicy towarzystw tego 
rodzaju mieli w krajach tam tejszych wolność pro­
wadzenia swych przedsiębiorstw na podstawie 
wzajemności, tudzież pod w arunkiem  wykonywania 
innych przepisów naznaczouych rozporządzeniem.

B r u k  s e l l  a 6 grudnia. Moniteur belge podaje 
dzisiaj we środę biuletyn tej treści: Objawy cho­
roby w żywocie te same; sił nie przybywa.

Kursa. W i e d e ń  6 grudnia godzina 2 popo­
łudniu. Metaliki 63 4 0 .— Pożyczka naród. 66*30.— 
Losy z r. 1860 85-— . — Akcye bankn 769*—. —  
Akoye k re d y t 161*—. —  Srebro 106.40. — Lon­
dyn 105*75— D ukat 5*11.

P a r y ż  6 grodaia. Renta w końcu 69.05. — Po­
życzka austr. 345 25.

Załącza się dziś 
siedzenia Sejmu.

sp ra w o z d a n ie  s  6 g o  p o -

KKDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
MLamswmrw MmałmesraMi.



C Z A S  z  Czwartku 7 Grudnia 1865.

Od Administracyi „CZASU.“
Za parę dni wyjdzie

Kalendarz ścienny
drukowany ozdobnie 

w f o r m a c i e  a r k u s z o w y m ,  
p o  c e n i e  * 5  c e n ó w .

Zaś w  pierwszej' połowie G rudn ia  rb.

Kalendarz
chromolitografowany

p o  c e n ie  5 0  c e n t ó w .

C. k. Towarzystwo Naukowe
KRAKOWSKIE

O trzym awszy darem  od W go 
Ludw ika H elcia  de S ternstein ,

Obywatela i B ankiera tu tejszego , 
c z te r y  ty s ią c e  z łr .  w a l. an str . 

g o tó w k ą ,
na dokończenie dom u, ośw iadcza w spa­
niałem u Dawcy za w sparcie tak znako 
m ite publicznie najżywsze p o d z i ę k o ­
w a n i e .

Kraków dnia 4  Grudnia 1 8 6 5 .
Za Prezesa Tow. N.,: 

l» r . Skobel,
(3745-1-3) Za Sekretarza:

H ip . S eredyń sk i

KANTOR ZLECEŃ
WALEREGO MASZEWSKIEGO

w KRAKOW IE, 
przy ulicy Szewskiej, 

p o s z u k u j e :
BOM F r a n c u z e k  lab S z w a j c a ­

r e k ,  O w c z a r z a ,  P a r o b k ó w  żona­
tych i kawalerów do Królestwa Polskie­
go. Poleca zaś wielu ludzi w różnych za­
wodach uzdolnionych, którzy poszukują 
miejsca, — ma wiele posiadłości ziem­
skich, Folwarków, Dworków, Kamienic, 
tak do sprzedania jak i wydzierżawienia.

(3715-1-3)

Wy sprzedaż części stada
w  G r o m n i k u .

Z pow odu za wielkiej liczby klacz sta­
dnych, kilkanaście tychże po największej 
części źrebnych, tak  rasy angielskiój jak 
i oryentalnej, jest do sprzedania. Gromnik 
trzy mile od stacyi kolei żelaznej Tarnów .

Bliższa w iadom ość u  w łaściciela Grom­
nika, poczta Ciężkowice. (37i6-i-e)

T o m  t r z e c i  1 o s t a t n i

Pamiętników
KAJETANA KOMANA

z dwoma portretami,

obejmujący epoką Królestwa Kongresowego I 
od roku 1815 aż do 29 Listopada 1830 ry  
wspomnienia rewolucyi 1830 r. oraz niektóre 
wspomnienia z lat późniejszych, jest do naby­
cia w K r a k o w i e  w Administracyi „Cza­
su* w głównym Rynku N. 39; — we Lwo­
wie w Ajencyi''„Czasu* Plac HalickiN. 1 — 
w Rzeszowie w księgarni Jana A. Pellara
—  w Paryżu u p. L. Płońskiego ;—  w P o ­
znaniu w księgarni I. N. Kamieńskiego— w 0 -  
strowie (w Poznańskiem), w księgarni p. J.

P.riebatscha.
C e n a  egzemplarza w Państwie austr. 5 zlr.
— w Poznańskiem 3 1/ ,  talara — we Fran-

cyi 12 franków.
Takie jest do nabycia tychże „Pamiętni­

ków Tom I i II razem z Tomom III, po ce­
nie 10 zlr. — Zamiejscowe zamówienia usku­
tecznia Administracya „CZASU* franco na­
tychmiast. (3727-3-)T

W  Księgarni i Wydawnictwie
pod firmę;

Walerego Wieloglowsltiego i Wl. Jaworskiego
tudzięż

w e wszystkich księgarn iach  Galicyi, W . 
Ks. Poznańskiego i Królestwa Polskiego, 

jest na składzie i do nabycia

Praktyczna Gramatyka
j ę z y k a  f r a n c u z k l e g o ,

m e t o d ą  R o b e r t s o u a ,
ułożona przez 

bar. Avignon de Norew ,
dla u łatw ienia w ychodząca poszytam i 

po cenie 25 centów na miejscu.
(z Drukarni „CZASU" W .M iirc h m a je ra .)

D otąd  w yszło ju ż  poszyto w 5, każdy 
praw ie po 2 */„ do 3 zupełnych arkuszy 
d ruku  w formacie z n a c z n y m ,  drukiem  
ozdobnym .

D zieło  to obecnie tłóm aczone je s t  na 
języ k  niemiecki.

Dla przym iotów , którem i się odzna

ści
__________  dla swój prak tyczno-

l dokładności w ułożeniu, obok bogac-
c z a , mianowicie

tw a przykładów  i zastosow ań, zyskało  ono 
—  chociaż to początki dopiero — polece­
nie W ładzy szkolnej ju ż  w dyecezyi K ra ­
kowskiej i Tarnowskiój. (3733-Z-3)T

Najnowsze wielkie
Losowanie kapitałów,

które ogółem
11.600 wygranych

zawiera, jako to :

100.000 talarów
UO.OOOjtal nró w 
4 0 . 0 0 0  „
a o . o o o  „

„  1 0 . 0 0 0  „
8 wygrane po 8.000 ,,

1 premia 
1 wygrana
r  „

8
a

a
j i o s  

& 
115  

5  
130
a is  

1 0  
i o  
45  
40  

10 .300

«
, ,
, ,  
i 4

0 .0 0 0
5.000
4 .000
3.000
a . o o o
1.500
l . a o o
1 .0 0 0  

500  
4 0 0  
300
a o o  
lOO

80 
30 
GO 
50  
43 

d* ft ft* d«

Doniesienie.
Nie chcąc na artykuł, umieszczony w piś 

mie ulotnćm w Tarnowie dnia 3go Grudnia 1865 
pod nazwą: „Gaduła zpod Marcina Góry* 
wydanem, traktujący o Tarnowskiej Kassie 
Oszczędności, w żadną polemikę się wdawać, 
bo ten artykuł wszelkie granice przyzwoitości 
przekracza, donoszę tym, których to intereso­
wać może, że z powodu

Na to poręczone przez R ząd L o ­
s o w a n i e  K a p i t a ł ó w ,  którego cią­
gnienie odbędzie się 
w  d n iu  1 4  i  1 5  G r u d n ia  r . b .
sprzedaje podpisany dom bankowy 
tak całe Losy originalne, jakoteż p o ­
łówki i ćw iartki. U prasza się nie  
brad tych losów za promesy, któ­
re są zawisłe od osobistego zaufa­
nia a przez Rząd tu tejszy  pod suro­
wą karą zakazane.

Na powyższe losowanie k ap ita­
łów otrzym a Ita iżd en  w ła s n o *  
r ę c z n ie  s w ó j  l o s  o r y g i n a l ­
n y  d o  r ą k .

Urzędowe w ykazy wygranych roz­
syłają się natychm iast po odbytem  
ciągnieniu, a sumy w ygrane w ypła­
cają się w wszystkich domach ban­
kowych. P lan y  losowania bezpłatne. 
Zamiejscowe polecenia w najdalsze 
naw et strony uskuteczniają się bez- 
włocznie z wszelką dyskrecyą.

Nasz interes jest ogólnie z te­
go w zględu znany, że mu szczęście 
sprzyja, najznaczniejsze bowiem wy­
grane u nas przypadły .

1 Los oryginalny kosztuje Z łr 7.— 
ł/# Losu oryginalnego „ „ 3.50

1I* ” ”r ” ” J ^Biorący te Losy na sprzedaż, olrzy 
mają ja k  najdogodniejsze warunki. 

U prasza  się adresować wprost do

Gebrud. Lilienfeld>
przez książęcy Brunszwicko-Liineburg- 
aki Rząd sądownie ustanowiony główny 

Poborca. (3653-5-6)T 
D om  bankow y i w ekslow y 

w  H  t u n i  i u a  .  
g g p  Każdy gatunek pieniędzy przyjmuje 

się w zapłacie po kursie dziennym.

-f O r y g i n a l n e  d z i e ł o  wyszłe w 28em w ydaniu pod ty tu łem :

„Der personliche Schutz“
*  von L aurentiu *,

poradnik lekarski w słabościach płciowych, a szczególniej w stanie osłabię, 
nia. G ruby  tom z 60ma anatomicznem i stalorytam i. O pakow ane i opieczęto­
wane. Cena 1 tal. 10 sgr. czyli 2 złr. 24 cent. jest do nabycia we wszyśtkich 
znaczniejszych księgarniach, a w K r a k o w i e  u p .  F .  H a .u n » g a r d t e n a .

M T U prasza się uważać na to, że każdy egzemplarz wydania £ y g '" al“e«.0 
reneyusza opieczętowany jest pieczęcią całe jego imię zawierającą.— W v a z e p  P ,  
bnemi nazwami wyciągi i naśladowania tego dzieła są oczywiście n ied o k ład n e^  ^ ę 

( mi plagiatami. i

a ^ P r z e s t r o g a ! ^ ®
Ponieważ pan H l l g O  A r t l  w K rakow ie, już od dw óch m iesięcy me 

pobiera m ąki z Młyna parow ego w S z c z e p a n o w i c a c h ,  a pomimo tego u- 
liera się przy zatrzym aniu szyldu z naszą firmą, i w yroby innych m łynów sprze­
daje za cennikiem  Szczepanow ickim , —  przeto przestrzegam y nm iejszem  tak 
ych Panów , którzy naszą m ąkę kupują, jako tóż i szanow ną Publiczność w o- 
jólności przed w prow adzeniem  w błąd, a przytem  nadm ieniam y, ż« przeciw p a ­
nu H u g o n o w i  A r t l o w i  udam y się do drogi sądowej.

Szczepanow ice dnia 1 G rudnia 1 8 6 5  r.
Zarząd Młyna parowego, 

f 3744-2 .3)__________________________________________  11  N e w e k l o w s k y .

14. R O S E N T A Ł
w Krakowie, w Rynku głównym Nr. 19 

w dom u Hr. M aurycego Potockiego, przy rogu ul. W iślnej i ś. Anny, 

poleca swój now o urządzony

SKŁAD GOTOWYCH 1 1110 U« U
m ę z k i c l i  I  d l a  d z i e c i

wszelkiego gatunku, 
najum iarkow ańszych cenach stałych. —  W ykonyw a także wszelkie z a i l l Ó 1 

w t e i l i a  i  r e p a r a c y e  jak najpunktualniej. (3734-2-3)

i ^ O D P O W I E D Z I ^ P i
Pom im o, że już  od 8 tygodn i n i e  pobieram  m ąki Z  m ł y n a  S Z C Z e -  

n a n o w i c k i e g ' o ,  nie m ogę przecież mąki z tego młyna sprowadzonój 
Z m a r n o w a ć ,  choć m ąka z  i n n y c h  m ł y n ó w  ma w i ę k s z y  p o -  
f c l i p  niż Szczepanow icka. Jak  dłHgo zatem m ąka ta  z n a j d o w a ć  się będzie 
u m nie w zapasie, będę j ą  jako taką s p r z e d a w a ł ,  pozostawiając tem uż Mły­
nowi przeciw  m em u słusznem u postępow aniu przedsięwziąść kroki, jakie mu się 
spodoba. 748-1-2JT (3 I I  u t j o  A r t t .

W  nowo otworzonym

SKŁADZIE NAFTY

TOWARZYSTWO
Amerykańskich Maszyn do szycia,

(pod  firm ą: G o o d w i n  e t  C o m p P j
nadwornych liwerantów Ich Mości Cesarzowój Francuskiej i

Królowój Hiszpańskiej, 
poleca swój Skład szczególnie zbudow anych i trw ałych Maszyn do szycia

następujących system ów :
System : W b e e le r  &  W i l s o n ,  do szycia białego;

,  I ło w e ,  dla szewców, krawców itp.
„ H o w e - C y l i n d e r ,  do obszyw ania wszelkiego rodzaju;
_ S in g e r ,  do robót cięższych; . ,

G r o v e r  &  B a k e r ,  do podwójnego stębnowam a i do szycia
wszelkich robót; ,

„ G r o v e r  &  B a k e r ,  z podwójnym sztychem  łańcuszkow ym , zna­
ny ze swój wielkićj rozm aitości; oraz 

I t la s z y n e  „ S l o a t  E l l ip t i c ”  do szycia b ia łeg o ;
m a s z y n ę  „ D o p p e l- A c t io n ,”  robiącą w rozm aitych kierunkach; na- 

m a s z y n e  „ F io r e n z ”  do szycia rozm aitych robót, których skład  utrzym uje

C3720 3 la  r  H i e d e r m a n n  < |*  O v e r  h o f f '
w W i e d n i u ,  O pernring, Nro 9  H aupt-A gentur fur O csterreich.

I
I
i
i

i
i
i
»
i
iIi
ii
i
i

>
i
>

przy rogu Rynku od -ulicy św. Jana, w kamie­
nicy Wgo Kremera pod L. 36 — sprzedaje się:

Nnmer I. Nafty po 26 cent, zaś Nr. II. po 23 c. 
za funt wagi wiedeńskićj.

Lampy do Nafty
'wszelkićj formy: stołowe, wiszące, ścienne, ku­
chenne, są po f a b r y c z n ć j  c e n i e  z dołożeniem 

tylko kosztów transportu do nabycia.
Kupujący na sprzedaż dostaną rabat, 

stósownie do wziętćj ilości. (3750.1-2)

STROP CHINT I ŻELAZA
PP. G rim au lt & C.

A p t e k a r z y  w P . a r y ż u .

Lekarstwo to jest płynem przeźroczystym i przy 
emnym, łączy w sobie dwa środki ze wzmacnia-: .* . ■ 1 •  •  r. laWof-UU1UJUIJ “  J —----

S T H J  S T Ł S S  ~WBpomnionego ar- U g ą u j g ; *  
tykułu zaniosłem skargę do c. k. sądu Kar- __ i chinę jTO(jek toniczny potęgi najwyższej. Pre-

1 » I • *. •________  „n/lnoill TO lzł/l.nego o obrazę honoru.
Tamów dnia 4 Grudnia 1865

parat ten jest pierwszym w swym rodzaju, w któ­
rym połączenia obudwóch substancyj jak  naj-

m .  71 Z TózefStoiałow ski pomyślniej dokonano. Lekarze tacy, jak : Arnal,(3717) D r. J ó z e f StOjałOWSKt. I t f .ousseau> Velpeau, przepisują codzien-
_________________________ .— ----------------------- I nie Syrop ten jako środek najdzielniejszy prze-

5 , ioał I ciw krwi niedostatkowi, równićż w wypadkach
P f t t f t l  razem *ob podzielone — Jest I wszelkich, gdzie idzie o przywrócenie sił pod 
1  U Ł U l  do najęcia pod L. 5fl/112 na npadłych i niknących, co widać zaraz z blado- 

Piasku na pierwszem piętrze. — B liższa' UmfaUiamniń. holów ioładka 
wiadomość w Kantorze podpisanego, k tó­
ry ma do sprzedaży lub  ̂ dzierżawy wiele i jŵ r(1 n młodych panienek 
Dóbr, K am ienic, Dworków itp. — Przyj-1 , . .
m nie zaś za m alem  w y n a g r o d z e n i e m  Syrop Chiny wznieca apetyt, pomaga trawieniemuje zas za matem w y n a  g r o  u ; e  '  ja siJ zaleca on gi starcom< a sz-zegól-
wszelkie zlecenia i takow e w  jak  n a ]u r o t - oaobo^ ) co przycnodzą do zdrowia, jako sro- 
szym czasie załatw ia. (3747-1-3) dek potężny, a nigdy zażywającym go szkodzić

JL _ 4 a f, ̂  j  I ninm/inaotr

Tylko 7 złr. w. a.
kosztuje jeden Los książ. B runśw ic- 
kiego krajow ego, przez rząd zaręczo­

nego wielkiego

Losowania pieniężnego,
w którem  ty lk o  w ygrane wycią­
gnięte będą, i którego ciągnienie n a ­
stąpi d n ia  1 4  G rudnia r. b.

Główne wygrane w ypadną.

1 0 0 .0 0 0 , 6 0 .0 0 0 , 4 0 .0 0 0 ,
2 0 .0 0 0 , 1 0 .0 0 0 , 2  po 8 .0 0 0 ,  
2  po 6 .0 0 0 ,  2  po 5 .0 0 0 , 2  
po 4 .0 0 0 ,  2  po 3 .0 0 0 , 5 po
2 .0 0 0 .5 ,po 1 .5 0 0 , 2  po 1.200. 
105 po 1 .0 0 0  lalar. pruskich,

i t .  d.
Zamiejscowe zamówienia z za łą­

czeniem należytości uskuteczniają się 
punktualnie, a urzędowe listy cią­
gnienia i w ygrane pieniądze p rze­
syłają się zaraz po ciągnieniu.

A ,  i i i o i d / u r b ,
Staatseffecten Handlung in  H a m b u r g .  

(3671-3-5)T18 Wiedeńska 65.
p o ł ą c z o n a  w y s t a w a  p r z e m y s ł o w a !  J f -  Ellenberger,

^H E R B A T A  i R U M I^f
złr. c.
. t  80 
. 2 80

Herbata czysto czarna funt. wied. . 
z kwiatem P e c c o  I. gatunek. . . .

dto dto II. gatunek. . . . . • 3
Sam k w i a t ...............................   • • • • • • ®
K u m  Jamajka prawdziwy, kwarta polska . ł  oj

dto II g a tu n e k .................... ...
Arak krajowy I gatunek . . „ . . » • ■

dto II gatunek - 76
Bez etykiet, bez piombów i wysmukłych fla­

szek, — oraz wszelkie gatunki W ó d e k  jak 
najtaniśj. . ,

W nowo założonym Sklepie w Rynku 
głównym w Krakowie pod L. 26.

jfif. Sroczyńska.
L. Sroczyński, 

(3710-2-3)T Prokurę prowadzący.

Uniżenie podpisany ma zaszczyt oznajmić niniejszem, że mu się udało wejść w taką 
umowę z najpierwszemi fabrykantami Anglii, Francyi i Niemiec, że ci 1 anowie fabrykanci 
poruczają mu skład swych wyrobów do sprzedaży a to pod takiemi warunkami, że ledwo 
który inny kupiec lub przedsiębiorca będzie z nim mógł tak co do ceny jak i rozmaitości i 
nowości towarów konkurować. Mojem zobowiązaniem jest jak najwięcćj wysprzedae; to zas 
bede sie starał osiągnąć tylko taniością i dobrocią towaru. ,

'  Zwidzenie lokalu jest dozwolone każdemu bez kupowania czegoś; pomimo tego |e- 
stem z wszelka pewnością przekonanym, że nadzwyczajny dobór i nęcące ceny tego dokażą, 
że nikt bez kupienia czegoś z mego zakładu się nie wyda.li, gdyż różnica w cenie od in 
nych podobnycn towarów wpada zanadto w oczy. — Katalogi wystawionych przedmiotów 
z oznaczeniem ich ceny udzielają się bezpłatnie

Do licznego zwidzania uprasza najuprzejmej.
A .  F r i e d m a n n  w  W ied n iu , O perngasse 6 neben D rehers Bierhalle

nnd  P raterstrasse  26.
U W  Najmniejsze kupno wystarcza do przekonania się o szczególnej dobroci i ta­

niości towarów niżej wyszczególnionych. -W P1

renze sam
poleca się do robienia planów na 
Z ak łady  fabryczne, do prow adzenia

I V a j l e p s z e  F r a n c u s k i e  L o r n e t k i .
Lornetka najmniejszego gatunku Złr. 2. 70; więk­
sze Zlr. 2. 90, 3. 20, 3. 40; największa Złr. 3. 6o, 
3. 90; najlepsze achromatyczne w pięknym schow­
ku skórzanym: najmniejsze Złr. 4. 80, większe 
Zlr. 5. 50, 5 90, 6. 40, największe Złr. 7 75, 
Zlr. 9; te same w najpiękniejszej oprawce z ko- 
4ci słoniowej, najmniejsze złr. 8*90, większa złr. 
8. 50, Zlr. 11, największe Zlr. t4 . 50, Złr. 18.

P r a d z i w e  a n g i e l s k i e  S c y z o r y k i .
1 sztuka z dwoma noiykami cent. 20, 30, 40, 
z trzema nożykami cent. 50, 60; w najlepszym 
gatnnku z 3 nożykami cent. 60, 70, 90, Złr. 1; 
z 4 nożykami 80 cent. Złr. 1, Złr. 1. 20. 
A m e r y k a ń s k i e  l a m p y d o  P e t r o l e u m .  
Lampa kuchenna, brązowana 45 do 60 cent., 
Lampa salonowa najlepsza Złr. 1. 50, 2, 2. 50, 
3., Cienniki do lamp w 100 .wzorach po 8, 10 
15, 20 do 40 cent.
B i l e t y  w i z y t o w e  z  n a j  p i ę k n i e j  Hieni 

p i s m e m .  złr. kr.
100 biletów najpiękniej litografowanych . . 1 — 
100 „ wyciskanych na sposób angielski. — 60
F r a n c u z k i  p a p i e r  l i s to w y ^  

z b e z p ł a t n e m  w y c i ś n i ę c i e m  
w s z e l k i c h  n a z w i s k ,  l i t e r  i  

k o l o r u t
100 listów w 8ce cienkich białych . . . 
lOO dto w 8ce angielskich, prążkowa­

nych lub liniowanych . . . . .
100 dto w 8ce prążkowanych w wielu

k o lo r a c h ..................................
100 dto w 8ce cienkich żałobnych . .
100 dto w 4ce cienkich białych . . . .
10o dto w 4ce agnielskich prążkowa­

nych lub liniowanych. . . .
100 kopert na 8ki b iałych.........................
100 dto na 8ki prążkowanych z mocne­

go papieru ..................................
100 dto na 8ki kolorowanych prążko­

wanych

. — 30 

50 

— 55

S t a n i s ł a w  S i e r m o n t o w s k i . niemogący.
P r e p a r a t  t e n  sam znajduje się jeszcze i I 

w kształcie wina bardzo przyjemnego, pod na­
zwą; W i n o  C h i n y  i  Ż e la z n  p. d r im a u l t .
Używa się już to w gorączkach zapalnych, jużFutro elkove męzkie, i KJitysia ni^ j“" w " tJ^m 7" ,— ","jr •

nieu lvw ane, do p o d r tly  nader praydatne, “  -  t e t e b - “ k _
■ , 1  1 f  1 V 450 / „li Dostać można w Krakowie w aptekach pp.
je s t do sprzedania pod L. 45W/672 przy « * 1 - 1 Miczyńskiego i Redyką; w Warszawie
cy Mikołajskiej. —  W iadom ość powziąŚĆ|w Składzie materyałów aptecznych p. Ga/Ze-ffo/ 
m ołna każdego czasu u właściciela ka “ '  r 
m ienicy.   (37t4-i-3)

Czcionkam i D rukarni „C ZA SU " W. Kirchmayera.

Zl y aiu w aptocfiujku i? i
we Lwowie w aptece p. Zygmunta Rukera i < I 
Berliner a ; w Brodach w aptece p. Franzosa; '  l 
w Poznaniu w aptece p. Elsnera. (3608-4-32)

na 8ki zewnątrz emaliowanych — 60
100 dto cienkich ża łobnych .................
100 dto na listy ćwiartkowe białe . . .
100 dto na listy ćwiartkowe, prążkowa­

nych z mocnego papieru . . . — 65
Tuzin angielskich piór stalo­

wych w IStu najlepszych gatun­
kach ............................................................ — 1°
12 tuzinów w pudełku powyższych gatun­

ków .......................................................
Pióra Aluminium 12 tuzinów . .
Tuzin Ołówków, dobrego gatnnku 10, 20, 

35 do 50 centów.

P i e c z ą t k i  z  n a j p i e k n i e j s z e m  
p i s m e m  i

Pieczątka z dwoma literami i pięknym trzon­
kiem 50 cent. — Korona kosztuje 30 c.— 
całe nazwisko liczy się jak najtaniej.

C e n a  w y p r z e d a ż y  A l b u m ó w  d o  Fo- 
t o ą r a l l c z n y c i s  o b r a z ó w ;

1 Aibum na 25 obrazów 50 c., 80 o., złr. 1,
1-50, 2 złr.

1 dto na 50 obrazów 80 c., złr. 1, 1'50, 2,
2-50, 4 złr.

R a m k i  po 3. 6, 10, 20 c.
S r e b r o  c h i ń s k i e  z lOcio-letniem zaręcze­
niem przy ciągłem używaniu, tuzin łyżek stoło­
wych złr. 16; łyżeczek do kawy «łr. 9; nożów i 
widelców złr. 27; para lichtarzy alr. 4, 5, 6.
H F  Inne przedmioty po cenach fabrycznych. 
N a j n o w s z e  p r z e d m i o t y  d o  u b r a n i a ,  
s t a l o w e ,  z  k o ś c i  s ł o n i o w e j ,  z  „ J e t , ”  

k a m i e n n e ,  z ł o t o - b r o n z o w a n e  > 
Brosze po 30, 40, 50, 60, 70 c. do 1*50.
Para Kulczyków po tych ’ samych cenach. 
Pierścionki po 30, 40, 60 c.
Guziczki do półkoszulków po 5, 10, 15, 20 c. 
Guziczki do rękawów po 10, 15, 20, 30, 40 c. 
Łańcuszki do zegarka, zupełnie jak złote 70 c., 

złr. 1, złr. 1-50.
O b f ic i e  z a o p a t r z o n y  S k ł a d  z a b a ­

w e k  d l a  i l z i e c i  i  g i e r  t o w a r z y s k i c h .  
Lalki po 5, 10, 15. 20, 30 c. do złr. 2.«! 
Rozmaite zwierzęta na mieszku po 5, 10, 20 c., 

do złr 1.
Zabawki w pupełkach po 10, 20, 30, 50 centów 

do złr. 2.
Zwierzęta całkiem naturalnie zrobione po 50 c.

tir. 1 do złr, 2.
Inne zabawki w tysiącznym wyborze, lo  c. do 

ałr.54.
Gry towariyskie od 30. 50 c. do złr. 2. 

N a j l e p s z e  g r z e b i e n i e  g u m o w e .
Grzebień do fryzowania 15, 20, 25, 30 c.; Grze­

bień gęsty 20, 25, 30 c.; Grzebień z rączką 
24, 30, 35 c.; Grzebień do zatykania 30, 
40, 50 c.; Grzebień kieszonkowy 10, 15, 25 
c.; Grzebień kieszonkowy ze szczoteezką 25, 
35, 40 c.; Szczotka do włosów 30, 40 50 
do 1 złr.; Szczotka do sukien 50, 60, 80 c. 
do złr. 1; Najlepsza azczctoczka do zębów 
20, 25, 30, 35 centów.

M y d ł o  g l y c e r y n o w e  ,  pachnące, po 15, 
25 centów. (3721-3 T

F r a n c u z k i e  i  a n g i e l s k i e  p a c l t n i d ł a ,  
p r a w d z i w a  W o d a  H o l o ń s k a  l td .
Zamówienia z prowincyi uskuteczniają się za 

pobraniem należytości jak najpunktualniej.

c y w i l n y  i  z a p r z y | s i ę g ł y  I n ż y n i e r  
z  W 1 K 1 1 N 1 A ,

obecnie czasowo zam ieszkały w G rybo­
w ie , podejm uje się m iasta i m iasteczka, 
jako  tćż Z akłady fabryczne, Hotele i Z am ­
ki — gazem  z drzew a, węgla lub skalne­
go oleju, podług własnego i w wielu pań­
stwach patentow anego system u, jak  najta- 
nićj oświetlać.

T en że  sam
różne

______  ___ . budo­
wli, do przew odniczenia w fabrykach, o- 
lejarniach i górnictw ie, a za wykonanie 
najsum ienniejsze łaskawych poleceń zarę ­
cza. Bliższój wiadomości udziela na fran ­
kowane listy pocztą lub osobiście natych­
miast._______________________ (3661-10-12 jT

Grybów dnia 8 Listopada 1865.

110-000 tal. w srebr.
jak najwyższa wygrana.

T ylko  3% z łr .  w b . a.
kosztuje

oryginalny los udziałowy Państwa
na już

dn ia  2 0  G rudnia  r. b .
rozpoczynające się ciągnienie 

poręczonego od wysokiego tutej­
szego Rządu

Majnowśizego wielkiego

Losowania pieniężnego.
C a ły  k a p ita ł za k ła  iow y sp łaca  się 
w p rze c ią g u  czterech  m iesięcy  za  po­

m ocą w ygranych .
W szystkie numera bez w yją tku  zo­

staną wyciągnięte.
Pomiędzy 14.800 wygranemi, znajdują się 
główne trafne po talarów 110 .000 , 
85,1100, — 80.000, — 30.000,— 
05 .000 , — 6 0 .0 0 0 , — 60 .000  — 
3 0 .0 0 0 . — 25.000. — 2 0 .0 0 0 ,— 
1 5 .0 0 0  ltd. ltd .,— które niewąt­

pliwie wygrane być muszą. _
a m ó w i e n i a u sk u teczn ia ­

ją  się za  nad esłan iem  należy tości, 
a  i za razem  d o łącza  się ^ b e z p ł a t ­
n ie  je d e n  egzem plarz  p la n u  g ry . P o  
u k o ń cz o n em  ciąg n ien iu  o trzy m u je  
k a ż d e n  u d z ia ł b iorący  u rzędow y  w y­
kaz ,  a  w ygrane p rz e sy ła ją  się go­
tów ką. (3729-2-3)T

Gdy prawdopodobnie polecenia będą bar­
dzo liczne, uprasza się o jak  najpręd­
sze udawanie s ię  wprost pod adre-

sem: Ł. Steindecker - Schlesinger,
Bank- et Wechsel-Gescha'ft 

in Frankfurt am. M.

Ogromne powodzenie tego środka pochodzi 
z jego własności doświadczonych, sprowadzania 
na powierzchnię ciała zapalenia i rozdrażnienia 
najżywotniejszych części organizmu wewnątrz:•__ 1_______1 „ 1___ nnloenia Puninr

__________ naczyń oddechowych (bronchites),
reumatyzmy w lędźwiach i nerwach biodro­
wych, itp. Jednorazowe lub dwurazowe użycie 
wystarcza i nie zostawia żadnego śladu prócz 
świerzbienia, jak również nie wymaga dyety.

Dostać można w K r a k o w i e  w aptece p. Bru­
nona Miczyńskiego; — w W a r s z a w i e  w skła­
dzie materyałów aptecznych p. Galie.

(3601-6 -24T

Ces. król. wyłącznie uprzyw il. nowo 
wynalezione

Bandaże
dla swej konstrukcyi do wyleczenia rup- 
tury szczególnie odpowiednie. Cena: je ­

dnostronne 10 złr., dwustronne 20 złr. 
Wszelkie gatunki innych suspensoryów 

na sprężynach w najodpowiedniejszy spo­
sób : jednostronne od 3, 4, 5 i 6 złr., dwu­
stronne 6, 8, 10 i 12 złr.

Nieznaczne bandaże na małe wywich­
nięcia: jednostronne 6 złr., dwustronne 10 
do‘ 12 złr. — Suspensorya po 30 0., 1 złr.. 
1 złr. 50 c. i 3 złr.

Przy listownych zamówieniach należy 
podać objętość ciała w pasie, oraz w któ­
rej stronie przepuklina się znajduje. Nale- 
żytość wraz z kwotą 30 c. za opakowanie 
pobiera się pocztą. (3730-4-)
T (3730-1-6) Egzaminowany bandazysta

h n u is  t t e u h e r g e r .
w Wiedniu, Favoritenstrasse Nr. 9, I Stock.

FOSFORAN ZELAZA1
P.ŁERAS DOKTORA UMIEJĘTNOŚCI

Połączenie w stanie ciekłym pierwiastków 
wyrabiających krew i kości, łatwość z jakę ten 
środek daje się upodobnić przez najdelikatniejszy 
żoł§dek, wreszcie nazwisko zaszczytnie znane 
w dziedzinie umicj^110̂ !  samego wynalazcy, oto 
są zalety, które zjednały temu preparatowi uzna­
nie w całym świecie. 1<osforan Żelaza przywre- 
ca apetyt, ułatwia trawienie, uśmierza boleści żo­
łądka, a najskuteczniejszym jest dla kobiet cier­
piących na białe upławy (blennorrhee), a szcze­
gólniej zadziwiające sprawia skutki kiedy idzie
0 rozwinięcie ciałotworu młodych panienek cier­
piących na bladaczkę. . (3602-4-32/1

Fosforan Żelaza przywraca siły wyniszczonym
1 używa się po krwotokach, przy powrocie do 
zdrowia po ciężkich słabościach, osobom wątłym.
dzieciom i starcom, albowiem jest to środek 
przedewszystkiem toniczny i pokrzepiający.

Dostać można w Krakowie w aptece p. Brunona 
Miczyńskiego i Bedyka; we Lwowie w apte- 
kach pp. Zygmunta Rukera i Berlinera; w Bro­
dach w aptece p. Frcinzoso / w Poznaniu w apte­
ce p. Elsnera.

Ck. Teatr Polski w Krakowie
Czwartek dnia 5  Grudnia 1 8 6 5 ,

Damy i Huzary.
Komedya w 3 aktach Hr. A. Fredrę.

Zrzędnosc i Przekora.
Komedya w 1 akcie Hr. A Fredry.

Rządca Drukarni, Seweryn Dobrzański.


